
L. Breżniew 
kandydalem 

do Rady Najwyiszei 
Federacji Rosyjskiej 

Sekretarz generalny KC KPZR 
Leonid Breżniew został wysu­
nięty jako kandydat na depu­
towanego do Rady Najwyższej 

Federacji Rosyjskiej w okręgu 
baumańskim w Moskwie. Kan­
dydaturę Leonida Breżniewa 

wysunięto Jednomyślnie na ze­
braniu robotników i Inżynierów 
fabryki maszyn obliczeniowo­
analitycznych. 

A Cena 

Łódź, środa 28 kwietnia 1971 roku 

llok XXVII Nr 99 (7071) , l 
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DZIENNIK 
l:ODZKI 

Konle~encJa prasowa 

rzecznika rządu 

W trosce o rzeczowe 
informowanie społeczeństwa 

Prezes Rady Ministrów - jak 
poinformował o tym, na konfe­
rencji rzecznik pr!!_sowy rządu -
skierował do ministrów oraz kie­
rowników centralnych urzędów 
pismo dotyczące usprawnienia 
informacji prasowej. 

Jest to więc kolejny - w o­
statnim okresie - krok na dro­
dze rozszerzenia I pogłębienia 

systemu Informowania opinii 
publicznej. Przypomnijmy, te 
przed miesiącem sprawą syste­
mu informowania zajmowało się 
Biuro Polityczne KC PZPR, co 
wyraźnie wskaŻalo na znacze­
nie, jakie kierownictwo partii 
przywiązuje do tych zagadnień. 

(Da.lszy cdąg na str. 2) 

Leonid Breżniew był nlejed· 
nokrotnle wybierany w okręgu 
baumadsklm do Rady Najwyż­

szej ZSRR oraz do Rady Naj­
wyższej Federacji Rosyjskiej. ----------------------------------------------------------------·----Wybory do Rady Najwyższej 
Federacji Rosyjskiej I Innych 
republik odbęd'\ się 13 czerwca. 

U Thant 
graluluie 
radzieckim 
kosmonautom 

Sekretarz generalny ONZ U 
Thant, przebywający obecnie z 
wizytą w Szwajcarii, przesiał 
w poniedziałek premierowi 
ZSRR, A. Kosygi.nowi depeszę 
gratulacyjną z okaiji pomyśl· 
neg0 przeprowadzenia ekspe· 
rymentu z radzieckim stitkiem 
kosmicimym „Sojuz-10", 

Wizyty 
J. de Lipkowskiego 

27 bm. był drugim dniem wi­
zyty w Polsce sekretarza stanu 
francuskiego MSZ - Jean de 
I,_ipkowskiego. 

• • 
Kierunki rozwoiu rolnictwa 

Kształtowanie i umacnianie 

szeregów partyjnych e Plany 

wydawnicze książek i • czasopism 

Z prac Biura Politycznego 
KC PZPR 
Na posiedzeniu Biura Politycznego KC PZP.R 27 bm. roz: 

patrzono przedlożc;.ne przez Ministerstwo Rolmctwa kierunki 
rozwoju rolnictwa w latach 1971-75. Biuro Polltyczn.~ uznalo 
za konieczne przyśpieszenie tempa wzrostu. produk?JI rolnej, 
w tym zwłaszcza hodowlanej, w skali m.ezbędneJ dla ta­
spokojenla wzrastającej konsumpcji ludnosc1 I p<>trzeb go­
spodarki. 

w celu podniesienia efektyw. 
ności gospodarowania w rolnic­
twie rządowi ?Ja.le·cono m. i·n.: 
- zabezpieczenie warunków dla 

pełnego produkcyjnego wy­
korzystania ziemi zarówno 
przez sektor uspołeczniony 
jak I ~olników Indywidual­
nych, 

- zwiększenie ilości kierowa-
nych dla rolnictwa materia-

łów budowlanych, maszyn I 
urządzeń dla mechanizacji 
prac, w tym także dla go­
spodarstw indywidualnych, 

- udoskonalenie systemu inwe­
stycyjnego dla zapewnien!a 
oszczędnego a Jednocześme 
szybkiego tempa rozbudowy 
majątku produkcyjnego we 
wszystkich sektorach gospo­
darki rolnej, W goctzlnac_h rannych dyplo­

matę francuskiego przyjął mar-1 
szalę_k Sejmu - Dyzma Gałaj. ---------------, 

Tematem rozmowy były za­
gadnienia związane z całnksztal­
tem stosunków polsko-francus­
kich, ze szczególnym uwzględ­
nieniem stosunków międzyparla­
mentarnych obu państw. Omó­
wiono również rolę Polski i 
Francji w dążeniach do zapew­
nienia odprę7enia i trwa-Jego po­
koju na kontynencie europej­

- usprawnienie organizacji sku­
pu produktów rolnych. 

Biuro Polityczne rozpatrzyło 
problemy związane z kształto­
waniem składu partii I dalsze­
go umacniania szeregów par­
tyjnych. 

skim. 

A. co na to Pekin? 

Podsumowanie 
pelilyki USA 

zapoznano się również z In­
formacją o planach wydawni­
czych książek 1 e•asop!sm na 
bieżący I przysz.!Y' rok. 

~~ ~~ 

Min. Jędry eh owski 
zakończył 

wizytę 

w .Japonii 
We wtorek mini!ste·r spraw 

za.granicznych PRL, Stefan Ję­
d-rychow&ki za'kończył 7-d•nliową 
wio:yt.ę w Ja1po,nią i udał . się 
w drogę powr<>tną do kraju. 

Na Jobni>Slku w TO'kio żegnaJi 
go: m bni.5ter spraw z.a,gra.nicz­
nych Ja,i>cmi>i., K<i~chi. Aichi wraz 
z wyższymi urzędm•kam1 te~·o 
resortu a także c.z.!onkowie 
amba.sady PRL w JaponH, z 
a·mbasact.orem Zygmu.ntem Fur­
ta•ki>em. 

Spotkanie 
z ministrem 
Gromyko 

27 bm. przybył do Moskwy w 
drodze z Tokio do Warszawy 
członek Biura Politycznego KC 
PZPR minister spraw zagranicz­
nych 'stefan Jędrv:howski. 

w czasie krótkiego pob.,vtu "'. 
Moskwie Stefan .Jędryc.iowsk1 
spotkał się z ministrem ~p~aw 
zagranicznych ZSRR AndneJem 
Gromy ką. 

Na~tępnie J. de Lip'kowski zo­
stał przyjętY. przez ministra 
handlu zagranicznel!o Kazi­

Komisja powołana przez pre­
zydenta ' Nixona opublikowała 
oczekiwane od dłuższego czasu 
sprawozdanie na temat „polity­
k i ONZ". Jest ono n iejako pod­
sumowaniem poglądów USA na 
temat zadań i stylu pracy Or­
ganizacji Narodów Zjednocz<?­
nych. Najistotniejszą jego częs­
cią jest fragment , który doty­
czy polityki USA wobec ChRL. 
Jeżeli zalecania autorów spra­
wozdan\a z byłym ambasado­
rem USA w ONZ Henry Cab<>t 
Lodge•m na czele zostaną wzię­
te pod uwagę przez prezydenta 
Nixona, będą one stanowlly 
wytyczne dla jego polityki 
chińskiej. 

Wietnam płd. 
mierza Olszewskiego. 

Tragiczn "I 
wypadek 
kolejowy 
w Sochaczewie 
-:n bm. w godzinach ra.n•nyClb 

na strzeżcmyrrn przejeździ-e ko· 
lejowym w S1>cha<0zeW1i~ wy­
óa•l'ZY·ł się tra.gi•o„ny wy;padek. 
P<>d nadje,iJd.żający pociąg po­
soiesz.ny :a6ąża.jący z Pra•g i 
czeskiej do Warsz.awy do.stall 
się. przechoozą.c poo zamknię­
tymi Z'a porami J el"'Zy BaJce­
rza•k, lat lll z Żyrardowa l 
mieszkońcy S<>ehacze•wa: Le­
szek Ogon.owski, I.at 13. Cze­
sław Dutk i-ewioz, lat 13 l Ma­
rek Rutkowsk i, lat 13. Wszy5-
cy pon•ieśli śmierć na m iejscu. 

Zalecenia po raz pierwszy w 
USA sugerują możliwość przy­
jęcia ChRL do ONZ, to jednak 
równocześnie z.nów wysuwają 

koncepcję istnienia dwóch 
państw chińskich, oo w rezul-
tacie może spowodować nie 
tyle z.łagodzenie napięcia w 
stosunkach między Pektnem a 
Waszyngtonem, a przeciwnie, 
wzrost tego napięcia. 
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• Problem Chin • „ WielnamlzacJa'' 
wolny w Indochinach e „Zaąroienle" 
slrely Oceanu Indyjskleąo 

Bazy wojskowe USA 
pod · ogniem parlyzanlów 
Według informacji napływają­

cych z Wietnamu poludniowego, 
w dolinie Shau dochodzi do 
walk między wojskami sajgoń­
skimi wspieranymi przez ame­
rykańskie lotnictwo i partyzan-

li Krajowy Ziazd 
SKP 

27 bm. obradowa! w Waorsza­
wie n Krajowy Zjaą.d Sp<>­
łecznego Komitetu Przec1w­
a1koholowego. 

tami. Rzecznik wojskowy USA 
prznnał, iż w poniedziałek arty­
leria przec.iwlotnicza zestrzeliła 
amerykański samolot nad Lag­
sem a w Wietnamie południo­
wym partyzanci strącili dwa he­
likoptery USA. 

We wtorek rano drul!I 
dzień z rzędu - patrioci ostrze­
lali największe amerykańskie 
bazy w_ojs.!$owe w Wietnamie 
południowym w Da Nang i w 
Cam Ranh. Partyzanci ostrzela­
li również magazyn amunicji w 
pobliżu Qui Nhon w prowincji 
Binh Dinh, powodując znisz.czę_­
nie co najmniej 700 bomb. 

Awami ści nadal 
walcz~ 

W PakJstanle Wschodnim, 
gdzie armia kontroluje już 

wszystk.ie miasta, toczą się spo­
radyczne walki partyzanckie. 
żródła awamistów podają, że w 
starciu koło Sabepuru nad rze­
ką Titasz zginęło 50 żołnierzy 
pakistańskich. ... 

Gl6wnym tematem - szybs~v 

rozw61 rolnictwa 

Dziś plenarne 
OBRADY SEJMU 

zisiejszy dzień jest dniem plenarnego posiedzenia Sejmu -

O trzynaste1ro w obecnej jego kadencji. 
Główny temat obrad, to proble~y dalszego, szrbszego nit 

dotychczas rozwoju naszego rolmctwa. Info~macJ~ o przed­
sięwzięciach rz;:.du zmierzając.ych d.o pr~ysp1eszent": wzrostu 
produkcji rolniczej przedstawia izbie mmister rolmctwa Jó-
zef OKUNIEWąKI. 

Do dyskusji zgłosiło się dwu­
dziestu paru mówców. Zgodnie 
ze zwyczajem i praktyką nasze­
go parlamentu, w którym z re­
guły w sprawach zasadniczej 
wagi wypowiadają się kluby po­
selskie - również i w przypad­
ku tak istotnej sprawy, jak naj­
bliższa przyszlość naszef!O rol­
nictwa, wypowiedzą się przed­
stawiciele klubów PZPR, ZSL 
i SD. 
Poi;.ządek dzienny plenarnego 

posiedzenia przewiduje też 

pierwsze czyfanie rządowego 
projektu ustawy o ochronie 
zdrgwia psychicznego. Projekt 
ten dotyczy w szczególności u­
dostępnienia psychicznie chorym 
bezpłatnych świadczeń lekar­
skich, reguluje sprawy zatrud­
nienia i stosunku pracy oraz 
ubezpieczeń i pomocy społecz­
nej. Określa także zasady dzia­
łani;i spolecznych zakładów 
slui:by zdrowia w stosunku do 
psychicznie chorych oraz mówi 
o formach pomocy dla osób o­
puszczających szpitale psychia­
tryczne. 

PrzeV{idziane są również odpo­
wiedzi na Interpelacje poselskie. 

Należy się spodziewać, że wy­
czerpanie bogatego porządku 
dzisiejszych obrad Sejmu nastą­
pi w goozuna.ch wie<:zornych. 

M/F „Saaletal'' 
w polskim 
czarterze 
Dziś w nocy wyru.szył w 

swój pierwszy rejs ze Swiino­
ujśoia d'O Ystad m/f „Saale­
tal". Jest to zachodnioni>emiec­
ka jed•nosbka, która zacza.rte­
fl)!W1aina z.ostaiła przez szczec1ń­

S>ki va.kład PolSkich Uin~i Oce­
a.ni;cznych na miejsce przeby­
wające.go w remoncie promu 
„.Sk.andY'nawia ". By~ó to ko­
ni{!Cz.ne ze W'Z-L'lędiu na wyjąt­
kowo duży o ted porze roku 
ruch turyistyc:any i zwiększone 
prze·wozy towarów, 

M/f „saa•letan" jest promem 
towarowym. Na jego pokład.z.ie 
mi•eśai się 12 dużych saomo,cho­
dów ciężarowych. Posiada ta•k,­
że dogod•ne p<>mi.eMc-zenia dla 
pr:1JeW1ozu pasażerów. ~rewi­

duj<:\ się, i•ż jego cz.a.rter po. 
trwa około miesiąca. 

w =· 

Przed konferencją 
szef6w państw 

arabskich 
Jak donosi l«lirskl dziennik 

„Al-Gumhuirija", Tunezja z.gło­
siła w Lldo:e Arabsk'.ej swój u­
dział w zapowiedzianej konfe­
rencji szefów wszystkich państw 
arabskich. Tym samym. juz o­
siem państw zaakceptowało ten 
projekt. Są to: Mar.oko (inicja­
tor konferencji), Algieria (gdzie 
ma się odbyć ta konferencja), 
Jordania, Libią, Kuwejt, Liban i 
oba państwa jemeńskie. 

Konferencia 
ministr6w 

spraw zagranicznych 
państw północnych 

We wtorek zakończyły się ' 
dwudniowe obrady ministrów 
spraw zagranicznych pa listw 
północnych. Ministrowie stwier­
dzili ponownie, że wypowiadają 
się za zwołaniem ogólnoeuropej­
skiej konferencji w sprawie be~­
pleczeństwa i współpracy. 

Jak wynika z komunlkat11 O• 
głoszonego po obradach, mini­
strowie spraw zagranicznych 
Szwecji, Danii, Norwegii, Fin­
landii I Islandii wyrazili nadzie­
ję, że wkrótce możliwe będzie 
przejście do „ wielostronnego 
przyl!otowania nąrady ogólno­
europejskiej". 

20-lecie 
PWN 

Obrady SEATO 
przy drzwiach zamkniętych 

Postulaty, z Jal<imi w !!Y•· 
kus;i zjaro.owej występowa.ti 
działacze SKP dotyozyly m. m. 
utworzenia dalszych przewi­
dzianych ustawą sejmową Pla­
cówek leczenia zamkniętego. 
Podnoszono s.prawy twor.zenia 
pólsanat"óriów, pełniejszej opie­
ki nad klubami „AA" (anoni­
m0wych abstynentów). któ~e 
w ostatnim etapie lecze11;1a 
przeciwalkoholowego pomagaJą 

w zapobieganiu nawrotom .cho­
roby, Wskazywano na kon1ecz• 
ność stałej kontroli nad tym, 
by kos'Zty uzyskiwane z .t.zv:. 
korkowego były rzeczY,Wl~c1e 

przeznaczane na cele walki z 
alkoholizmem. 

Wiele uwagi poświęcono o­
mówieniu braków w dotych­
ClJasowym programie zwalcza­
nia alkoholizmu. 

Ile ma rozbieżności 

Z okazji 20-letn:e; działalno• 
ści Państwowego Wydawroictwa 
Na.ukowego, odbyło się wczoraj 
jubileuS'Lowe spotkanie pracow­
ników łódz.kiego <>ddziału tego 
wydawnictwa, na które przy. 
byli m· in. sekretarze KŁ i KW 
PZPR - J. Chabelski i E. Ga­
jewski, przedstawiciele łódzkie. 
go środowiska naukowego, <f.rU­
karzy, wydawnictw oraz księ. 

garzy z Ł<>dzi i ·wojewód'Ztwa. 
Spotkanie stało się oka•zją do 
p<>dsumow.ania dotychczasowe­
go do.robku Od.działu PWN w 
Łoozi ora-, przyznania tej pla­
cówce - w uznaorAu jej zasług 
na polu krzewienia oświa1ty i 
nauik'i - Honorowych Odznak 
m. Ł<>dzi oraz Województwa 
Łódzkiego. Wręczyli .Je wice_ 
prz.ewoct.ni<:zą-cy prezyict•iów Miej. 
skiej i Woje•wódvl«ieij Rady Na­
rodowej: B. Wąsowicz i M • .Au· 
gustyniak,. 

Ren.poczęte we wtorek w Lon• 
dy:n1e obrady sesdi ra<ly mi­
msterialnej SEATO toczyły się 
przy dn1wiach z,arrukJm~tych. 
Dz:enni•karze i fotorepo.rte!"<Ly 
mogli być obecni tyiliko w mo­
me·n·c-ie or:cja•lnego ot'ł!_aircia 
posiedzenia prlle,z premiera W. 
Bryta•ni.i, Hea.bha. 

w pierwszym dni.u obrad do­
mi.nował problem Ohi•n. V{sika• 
ZY'Wała na to wyipowlectr ,ame­
ry·kanskieg0 seikreta.rza st8'n.U 
Rogersa, który wy·ra.zi! zado­
wolenie ~ pewne.go odprężeinia 
w s.tosu,nkach między USA a 
ChRL. Probleomaty~a eh.ińska 
byla oma•wi.ana nie-co szerzej 
równi-eż na po.siediz..,,n1u popo­
łudniowym. 

Po wyipowieJd•~ Ro-gerrH„ ktO· 
~Y przeds\awi1ł zasady „w.iet· 
namizacji" wojny w l!ndochi­
na•Oh, w toku dyskusji z.a . .t>ral 
głos ob~erwator repre.ze.ntują­
cv · Pa1ki<sba•n. Wy1pQowiedzia•l się 
on za po1~tyc·Zllly.m urei;U•lowa~ 

n'iem spr.aiwy Wietnamu na 
d l"<>d·ze be:apośred•nich negocja­
cji 9tron za·i•ntere.sCl'W'anych. 

P<>ruiszona też została spra­
wa ,,za~grożeniia ra<t~iec.kjego'' 

w sbref.ie Ocea'f1u Lndyjskiego. 
Po9ługu.jąc się tym pretekstem, 
USA i W. Bryta1nia przy-siąpi­
ły już do bud.owy bazy woj­
skowej na wysp[e Dl-ego Gar­
cia. Jak piisa! w swo.im czasie 
dz;i..,,nnik „DaLly Tele.graph", 
ba>7.a ta ma być „waiżnym o­
gniwem w amery1kań&kim sy­
stemi<e <>dstrasza1n;a nuklearne­
go". 

Na margi•neEtie obl"'Sd SEATO 
od'bylo się we wtorek spotka­
nie Rogel"3a z brytyjsk im se­
kreta>l"'zem sta11u w Fore.:gn 
Olti•ce, Doug/IB·S·H<>mem, .Glów­
inyim tema1tęm roa.n!owy byla 
po~.rót Ro,ger~ na Bllg,ki 
Wschód I na tym tle sprawa 
możlilW'o9ci - otwarc·ia Kanału 
Sueskiego, ja:k równ~e:ż a-'pek-_ 
ty federacji państw arabskich 
!'"" z.RA,, LiM!i i Syr'i-i. 

SO-lecie 
Fundacii Curie 
we wtorek, w siedzibie 

UNESCO, w Paryżu oobył się u­
roczysty wieczór w związku z 
50-leciem powstania 1'undacji 
c.ur.ie. w wieczorze wzięli u­
dział uczeni wielu krajów, 
przedstawiciele francuskiego 
świata naukowego, ambasadorzy 
szeregu krajów, w tym ambasa­
dor PRL we Francji - T, Ole­
chowski. 

z okazji 50-lecla Fundacji Cu­
rie odbędzie się szerel! innych 
uroczystości, nad którymi hono­
rowy patronat objął prezydent 
Fraru:ji - Georges Pompidou. W 
komitecie honorowym tej uro­
czystości zasiadają m. In. E. Cu­
rTe~La bÓuisse oraz T. Olechow­
ski - ambasador · PRL we Fran­
cji. 

miedzy nolilykq USA i hruela 

Konferencja 
W toku konferencji prasowej, 

jaka odbyła się w Jerozolimie 
we wtorek przed południem, 

minister spraw zagranicznych 
Izraela Aba Eban zaprzeczył 
gwattownle, jakoby istniały po. 
waż11e rozbieżności pomiędzy 
stanowiskiem jego k.raju i Sta­
nów Zjednoczonycl:l. Nawiązu­
jąc do zapowiedzi!anej wizyty 
sek.retarza stanu USA Rogersa, 
Eban stwierdzi!, że nie będzie 
on" oka•z.ją do star<Ci•a między 
&tBJn<)IWisk-a.mi obu krajów. 

Minister spraw zagranicznych 
Izraela oświadczy!, że Stany 
Zjednocz<>ne zgadzają się ze 
stanowiskiem Izraela, jeśli cho­
dzi o aneksje terytorialne. Roz. 
bieżnośrn istnieją tylko co do 
rozmiarów tych an_eksjl. Po-
nadto Eban przypomniał, lż 
Stany Zjednoczone poważnie u­
macniają potencJal wojskowy 1 

A. Ebana 
gospodarczy Izraela oraz prze-
ciwstawiają slę całkowitemu 
wycofa.ni u wojsk izraelskich 
przed zawarciem traktatu po­
kojowego, czego, jak wiadomo, 
domaga się Rada Bezpieczeń­
stwa ONZ w swej rezolucji z 
listopada 1967 roku. 
Jakże mogłoby dojść do kon­

frontacji z krajem, który do­
starcza nam dziesiątków „Phan-
tomów" 1 „Skyhawków", jak 
również ogromnych llości 
sprzętu wojskowego - zapy.tal 
uczestników konferencji praso. 
wej A. Eban. Stany Zje<lnoczo­
ne - powledzlal dalej - prze­
ciwstawiały się także dziesiąt-
kom Inicjatyw zmierzających 
do pokojowego rozwJąza.nla 
kryzysu, które mialyby - zda­
niem ministra spraw zagranicz. 
nych - „zagrażać bez,pieozeń­
stwu Izraela", 

Odznakami Honorowymi m. 
Łodzi udekorowani zostali tak. 
że zasłużer:i pra.cCl'Wnicy Oddzia­
ł\!: H. Federowicz, W. Zwie· 
dryńska, G. Grzegorzewska, A, 
Kaczor, M. Smaczyńska, a Ho­
noro·wą Odlzmakę Województwa 
Łódz.kiego otr.zymała M. Borow­
ska. Ponad.to dwaj najstarsi 
pra.cownicy Oddziału: T. Budzi. 
cki i St. NYziak otr.zymali spe­
clalne pamiątkowe dyplomy. W 
czasie wczorajszej uroczystości 
kilkanaście osób otrzymało tak. 
że Odzna,ki PWN z okazji 20. 
lecia "zialalności wydawnictwa. 

. (SŁ) 



w KOMENTUJEMY 
trosce 

o rzeczowe 
informowanie 

Partnerzy muszą zagrać w otwarte karty 
(Dokończenie ze str. 1) 

W ślad za tym poszły pierwsze 
decyzje o charakterze instytu­
cjonalnym, z których n(lleży m. 
in. wymienić powołanie urzędu 
rzecznika prasowego rządu. 

Wspomniany list prezesa Rady 
Ministrów do szefów central­
nych instytucj.i państwowych 
jest więc kolejną decyzją rzą­
,llową, mającą na celu szersze 
niż dotychczas informowanie 
społeczeństwa o zamierzeniach 
i pracy rządu oraz administra­
cji państwowej i go~podarczej . 
Z pisma premiera wynika, że 
współdziałanie •e środkami ma­
sowego przekazu nie powinno 
ograniczać się tylko do spora­
dycznych kontaktów. Chodzi o 
utrzymywanie stałej i systema_­
tycznei łączności z prasą, ra­
diem i telewizją, 
Choć zalecenia prezesa Rady 

Ministrów skierowane są bezpo­
średnio do kierowników resor­
tów i centralnych urzędów -
pismo jednocześnie podkreśla. i7. 
"Przedstawicielom prasy, radia i 
TV r.ależy również ułatwiać kon­
takty z zakładami pracy i u­
zyskiwanie na miejscu rzeczowej 
informacji o pracy oraz za ((ad­
nieniach socjalnych zakładu In­
teresujących opinię publiczną. 

W sprawach wiążących się 
ściśle z kierunkami pracy rząnu 
jako całości - w celu zapew­
nienia wszechstronnego 1 na leży­
tego ich naświetlania - Prezy­
dium Rządu będzie systematycz­
nie informowało prasę , radio i 
TV przez rzecznika prasowego 
rządu. 

Zagadnienia waru!lików pucy 
załóg oraz probJlem:v soC'jalao­
bytowe zy&kały ost.ii~nio wyso­
ką rangę. 
Branża meta.Iowa nruszego 

e>kre.:u 2latrud·nia w większości 
za.kładów w bard.z.o ciężk·ich 
w.a.runkach, ponatl 60 tys. :ira­
cownuków. Mia•rą jej za inte•re­
&O wania dla s.p-ra w bhp i so­
cja.lnyoh mogą być komp•lel>­
S<>We oceny wypad•ków przy 
pracy. ks-1ltałtowa•nfa s-:ę cho:ób 
wwodowych, stanu pom:esu:zeń 
i urządozeń h iogoemiczno-s~n it ar· 
nycti i innych. Opinie dotyczą­
ce jVSzystkich tych z.la w isk 
miały i mają charakter ala(­
mujący. Przy•tocZ1my ki1Lka tyl­
ko przY'kfad ów. UcZiba wyipa d­
ków przy pracy (z re·~·uły "'ęż­
kkh) wyn.of'i-ł a w metalu w 
1969 r. - 1.726, a w H!70 r. 

/Hanson 
ponownie 
przed sądem 

Skazani na śmierć w komorze 
gazowej za zamordowanie 7 
osób, Char.les Manson i jego 
wspólniczka Susane Atkins sta­
ją znów przed sądem. Oskarżeni 
są oni o dokonanie dwóch in­
nych zbrodnl, których dotych­
c1as Im nie udowodniono. Cho­
dzi o zabójstwo muzyka Gary 
Hirunanna oraz farmera Donal­
da Shea. którego zwłok nigdy 
nie znaleziono. 

wzl'ooła d.0 1.884. Straty z po­
wod-u n :ezde>lno.śc i d-o pcacy 
wyniosły w zw:ąi:ku i t>"m w 
1969 r. -pon.ad 33 t ys. dni, w 
1!170 r. pe>nad 40 tys. Inny przy­
kład: a<nai1iza wY'ltorzystania 
planowych środ•ków finanso­
wych na bhp wykaz·uje, że by­
ły one ta.k n ie•wielkie, że w 
1959 r. 5() proc. tych sum po­
chŁe>nęly wydoa bki na C>dz.ież ro­
boczą i środ•ki d<i myeia . a w 
1197<1 r. at 60 proc. I wreszcie 
w !Jta·nie urząod~eń hig en1cz­
no-san~tia.nnY'ch w układach 
bra1nży S'twie<rdzono n ied'">l)ór 
ponad 1-5 tys. m kw. powierz-
chni na: sz3tnie. umywaJn:e, 
natry~ki, jadaln ie, palamie •. 
w.c. "tp. 
Miarą żywe.go zavnt<!':'e.sow.a1nia 

prnblema·tyką czle>wie'ka w pro­
dukcji mogą t.a1kże być pne­
!(lądy waru•nków pra•cy do•kony­
wane prz·ez i<r1.sl'.lelktnrów i spn­
łecznych i·n.spe•ktorów pracy. W 
wyn!•ku pr·zep•r<>wadwnyeh w 
L9'70 r. 80 kompleksowych wi ­
zytacj i wy-dano w S'\lom ie 891 
za rządzeń. Wśród nich 649 do­
tyczyło 1labe7'piec:reniia ma.s7.yn, 
242 - we•ll'tyilacji, oświetlen i.a, 
hałasów. wilbra·o.1'i. wa·~unków 
s•ni·t••rnych. · W wyniku tych 
wizytacji wstrzymano m. in. 
pr•cę 6 wydziałów produkcyj­
nych. 57 airregatów oraz 6 ro­
dzai6w robl)t, edzie występo­
Wfłło hezpośrPrlnie zaero7.enie 
dh życia i zdrowia pracowni­
khw. 

dzied·11mie popnwi~ w katdym 
z 63 zakładów tej branży w 
Lod.zi i województwie. Wc·zoraj 
z e>ceną tą zaipozna·ło się iJ:e­
num Zarz•ądu Okręgu te.go 
ZJwl<rzku. CzęSć sygnali•z owanych 
w tym cennym ma-teciale pro· 
ble.mów znajdzie rozW1iąianie w 
WY•niku dz-iaJailności samych 
pr zedsiębiC>rstw, 

Jest jednak druga grupa u­
g.a.dn i eń. Ta•kich jak: np. brak 
8 mln zl na poprawą wa-
runków pracy w 11 Wifa-
mie1', niedopuszczalne wa ... 
ru•n.ki pra.cy w za.kl. Mechan•1-
cznyeb w Pi ątku, kwah!ikuJą­
ce zakład do W'S'trzyman ia 
produk<:1j :; przeniesŁenie przez 
Zjedn. Przem. Ma,;zyn Aparat. 
Elektr„ budowy, budynku so-
cja.lnego w „Elesterze" z 
p ier-wszego eta1pu roZJbudowy 
z.a.kład.u rna d~ugi, co pozba•wi 
za togę na d.alnych k.ttka lat 
poprawy wa ru•nków hi•g ie•nicz­
no-sa nitarnych. (:KSR doma.ga 
się zresz.tą w swej uch•wa.le 
zmiany tej decyzji). 

Tak więc zwią:PJki zawodowe 
muszą w rozwiązywaniu trak­
t-0wanych obecnie na równi z 
1>rodukcją problemów warun­
ków pracy z.naleźć partnera, 
który w odpowiedzi na Okre­
ślone potrzeby, wystąpi z real­
nymi projektami udziału w ich 
zaspokajaniu. Tak imi pa.rtnera­
mi zW'iąz.ków mogą być tylko 
z.ied•n01e>zenia. które powinny 
s ' ę n:e11W'loczn,;e z ocena.mi 
władz z•wiąvkowych za•poznać i 
uwz,gled nić je przy formułowa­
n:u wersji planów na ro•k bie· 
żący ~ lata n.ast~pne. 

D"lll ęk i temn zarrn<i O'kre~u 
Z.w. Zaw. Met01lo-woeów dvspo­
niu 1-c o\J<el'::n ie komnlPkso-wa o„ 
C"en~ stanu w:trunków pracv i 
onipki ~orfalrin-ł)vtowrj. z któ. 
rPi .hsno wynik.a co i w iakie.I 
kolP.inośri 1,1ależałoby w te.l M. KRAJOWNA 

~~~~~,,~~~~~~~ 

W 
c:r,erwcu 19'1il r. było 52<1 tys. bez­
r<>b01nych . Od tego czasu p.art1a 
ke>nserwa tywma Z>w;ększyła be.z­
re>bocioe w w. Bry>tanii o ponad J' ówie·rć mil iona" - ~twierdza ty-
god•nj·k lewiocy labourzyst<>W'Sk1ej 

„Trlbuine". Liooby podane pf"te .• ty•g<>d•ni1k 
i;ą p-owszechn•e 2lnane. Ogłoszono tu nie­
d·awno, że w ma.rcu br. b~r.rybocie osią,g­
nęlo 914 tys. i wszyscy obserwatorzy są 
zgC>dni. Że do końca rolrn - jeśli rząd ni 2 
pod~jm!e ża-dnych zdecydowa•nych akcj i -
osiąg·nie o•no nie notowaną od dziesiątków 
lat licZ1bę miQiona. 

uchr'<m i ~ pół mtli-ona p·<>s ;adacz•y polis sa ­
m01ehodowych przed strata.mi. Ale znala•zł 
s: ę ,.k1oś", być m<iłe n.a•wet z rzą·d.u (wy­
ja·śni to ślediz.two. któl'e prowadz,i Scotland 
Yard), kto poinformował o tym City i 
pos'ad·a·c·z.e a.kej•! wy.cofa·li pieno1ąche. 

kolei pow•o d•uje, że pracoda·wcy musui 
przeprow.adz.ać red•u•kcje. Pr.ze.stańcie żą,dać 
iroct•wyżek - twierdrią - a :omniedszy 1ię 
be1z.robocie i nie będzie infilaejoi. 

Wspornni.aina „Tri.bu·ne" a.naHzu}e to 
9tw!·ertizenie, konfr01t11tuJąc je 2 ma,pą be·z­
re>b<>ci.a i stwierdza dosłow·nie. że jest to 
p·o prostu nowe kłamstw<i Heatłla, Nowe 
- bo pr·zed wybe>rami <>b-i~cywał z.mnie1j ­
szen~e bezrobocia. 

Sprawa „Wi1g" je~t tyli«> elementem wy• 

Charakterystyiczne natomiast w stwiie·r­
dreni'\l .,Tri'bune" Jest obciąża•n ie odpo,vie­
dziaa.nościoą za te rekordy wylacznie ko·n­
serwa.ty.stów. 0p<>Zycja w spo5ób zorgani­
zowany :vac·zęła już. .. przedwyborczą wal­
kę. Ha•rold Wi~son, prZY'Wódca P.a.rti.i Pra­
cy i były premie1r. po k.iLku miesiącach, 
w czasie któryeh os-wa,Jat sie z klęscką i 
prawie puobliczn1e nie występował - .. n.i.­
szył r(>wlnież d<i ata-ku„ W swoioeh wystą­
pien:ach. które stormnłowa1ni-am1 przypo-
minają _ p~zed'wyi:)orcze batalie, atak•uie 
przede ws.zy•s!Jkim im.ienn ie Edw.a·rda 
Hea•bha. 

W tyic-h dni.ach wyply•nęła na światło 
dzienne afera z .,Gene·ral and Wehicle", 
przeds·iębirnrstwem które zba•nkrutowafo w 
ma·rcu. Afera jednak nie pole<ga na ra­
mJl'm ba.nkructwie po „Rolls--Royce" 
ża,dne ba•nkr·uctwo w tym kra•ju 111ie mote 
już ni.kogo Zldzoiw:ć. Rz<td d•U1żo "'"Ci:eśnied 
wie'Cl21i·al o 2"Jboliża .. 1ąeeij się ka ta strofie I nic 
poza wd•rożemiiem śled11twa nie z:robił, aby 

Milionerzy 
po 

angielsku 
kouystywa-nj"lll obeconie rmr.e.z opo.zycj~ w 
walce z rzą<lem. Pun!ltt cięllkoścl s.pe>czy­
wa na l>ezroboci.u. 

I tu zaa ngad:O'Wla.ł się sam Wl'lso-n, który 
l'JOs-ta•\\'11.! w 9padlku „tyllko" pól miliona 
lu.di7.i bez pracy. Wi•łron ata•kuje Heatha, 
który - pod'Obnie jak cały rzą.d ko•nser­
watywny - w~ną va W'ZrC>St be-z.re>bocia 
obci·ąża... r<>botna1ków. Ta•k, ta-k - to n•ie 
pr-zej~zyczem-ie. Elki.pa rzą-de>wa twierdzi · 
bowiem, że robobnicy swo·iim na-ci5'k:ie-m na 
pracoda•wców os.ią•gają zwyli'ki płac, co z 

Komum-ioś.ci brytyjscy, starający się wy­
jaśnić p-0d.!0Pie tak wielk i.ego bewobocia, 
uwa·żają, że jest to wy ni•k pol:tyki klaso­
wej M;onserwatystów, prow.ad.-z:onej z całą 
śwhade>mością i premedyta-cją. „Mo,rning 
Sta•r" S't\\"ioerdza: „bezrobocie - pe1wna pu­
la bezrob<>bnyx:h - za'Wsze byl-0 częścią 
torysowskiej filozOlfii". Da.lej d1zie.nni·k ten 
podkreśla, że bezrobocie razem z ustawą 
antyz.wi ą1z,kową, która ma być u.chwalona, 
stanowi broń k.la,<O'\Vą prac<>dawców prze­
ciiwko klasie robot•nicze„j, których poMycz:­
nyrni reprezentantami są ke>nserwa•tyści. 

Jest to tylko ekonorrii>cZ.n'a stro.na zagad­
nienia. Waż-na oczywfśde. bo podtr.zymuje 
s,tagnację 1 gogpoda-rcvą tego kraju, niegdyś 
prężne·go 1 pno&ul]ą-cego w świec·ie ka•pita­
listycznyim, który diziś - j.ak stwie.rdza z 
sarka·~mem opozycja - i:>rzo·duje tylko we 
wskaźinhkach bezroboci.a. Je·st jes0zcu l'\ldz­
ka s.trona z.a.gadnienia. Te 800 tys. to prze­
cie•ż 800 tys. lndY'W<Ud•U•alny<:h rói:nych 
spraw, Cll~to o.so.bistych 1rra1geid'ii ludzi, 
którzy po wielu latach pracy, w pel.ni sił. 
rruu·s zą żyć j.ak eme•rY'ci, z tru.dem wiążąc 
pr•Lyislowiowy ko·niec z końcem. 

ANDRZEJ BRONIAREK 

* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

Dziś półfinały PE i PZP 
Juiro gra ekstraklasa 
Dziś oct.OE:tl.ą si~ rewa .nżowe 

pótfhna.!owe i;pe>bkan.ia 0 plł­
kall"ki Puooar Europy I Puchar 
Zdobywców Pocha-r ów. A oto 
zestaJWien•i.e par (w na<wiasach 
WJl'l"l!~i pierwszyeh spe>tkań): 

PUCHAR EUROPY 
Ajax Amsterdam - ~bletico 

Ma.d!ryt (0:1) 
Pa.na.tt1ina.i•kos Ateny - Crve­

na Zve•zda Be!gra.d ~1:4) 
PUCHAR 

ZDOBYWCÓW PUCHARÓW 
MaJnche9ter Oity - Che·l•ea 

(0:1) 
Rea[ Madryt - PSV Eind·ho­

vein (O:O). 
J.aik :r: p-owj>lilszego wynl1<a, 

niedaiw>ni prze-cdwmicy pe>lskkh 
d•rU.żY'n mają 51pore trudno~i 
w mecz.aich póllfiinałowych . Z 
dwóch zespołów, kotóre ogląda­
liśmy n.a po.lskicih bois•kach. z 
petwnością więk.s·ze sza•nse na 
ama.n.s d·o f·i•nalów ma Man­
cheste•r, chociaż i im ementu.al­
ne zwy<lięstwo nad Che.Lsea 
może przyi.Jść z dużym brudem. 

N.a-t<>mfa~·t juobro rore.grane 
zo&ta1ną lko•lejne !O])Otkalllia o m1i­
SltrZ'ostwo plił'ka11.'sikti.ej eJkJStr•akla­
sy. NaKloal niejasna joe~t sytua­
cja w czołówce tabe·Ii. tej kla­
sy rorz;grywlkoweij. Stra0ta d•wóch 

Bilety na mecz 
ŁKS-Zawisza 
ŁK;S ur.uoeham~a pnedsprze-

da.ż biletów na 'l1iedvie0lne 
!ll)01lk.11nie o l?W;tr·zoS<two n ti­
«i p:fkairSkiej między ŁKS i 
Zamiiszą. Chętni mogą się l'Jg\la· 
szać, począwS1Zy od dzisiaj, w 
lC>kal'U kilu/bu ip·rzy rui. Pio1lr• 
k\OW13lcie~ 76, w godz. lG-17. Od 
czwar1fl<iu pr~przedalŹ czynna 
będ.z.ie ta'kże na &tadli-0.nie (wej­
ście od u[, K.a-roleow-sikiej). 

p.uinktów przez Le-gi ę w Kato­
wicach spowo<low.a-la., ż.e Gór­
ni•k ma tyl!ko trzy pun°kty stra­
ty do wojs.kowych. Tark więc 
w.aiika o tytuł mLstrzowski za­
poowiada s<lę bardzo cieka•w,e. 
DC>dać bu ta•k±p na,!eży, że za-
brza.n·i e ma.ją iesroze za.legiy. 
mecz wyj.a•z.dowy z Sz,omb-!e,r­
kami, który roze·~ra1ny zostanie 
2 ma.ja. 
Ju~ro gra.ją: Leogia - Szom­

bierki, Wusła - Górnik, Polo­
nia - P0>goń, ROW - GKS, 
sta•l Rz. - Ruch, Zagłęb ie W. 
- Stal M„ Za1glębie s. -
Gwardia. (•) 

Liga angielska 
Nowym liderem piłkarskiej 

ekstraklasy angielskiej zostali 
piłkarze Leeds United. którzy na 
wlasnym boisku pokonali do­
tychczasowegn przodownika, 
Arsenal 1:0. Drużyna Leeds ma 
obecnie 62 pkt., a Arsenal 61 . z 
tym, że do końca rozgrywek pił­
karzom Arsenalu poząstaly jesz­
cze dwa mecze, natomiast Leeds 
tylko jeden. Piłkarze Manche­
ster City zremisowali na swym 
stadionie z Liverpool 2:2. Black­
pool pokonał Crystal Pałace 3:1, 
a Chelsea przegrała z Burnley 
0:1. 

Badminton 
Z oka•zjli świ~a 1 Mad·a w 

O&browi1\l. Wieillko•polskim odbę­
dzie się og6"Lnopowk•i tUl!'niej 
t>aKlim1Jnt0ona. 

N(I ~awody te wyijeoolŹa trzy. 
()S()bowa g1rupa ,za.wold.n.iczek 
Ogllli's1J<a TKKF .,Piaśt'.' pr.zy 
WRN w &klad,zie; B. Płonek, 
M. Kle>lWIWISka., K, Maig1ie1s'ka. 

(Dl) 

~ DZmNNIK Ł0DZKI nl'. 99 (707lł , 

Szermiercze mistrzostwa Polski 
W trzecim dniu rozgrywa­

nych w Łod11i indywidualnych 

Komunikat „Totka" 
PP To>tali>z.a>tor &portowy za. 

wiada.m,a, że w za·kładach pil­
karS'kich z dnra 24/2·5 kwietni-a 
19"71 r, stiw•ierdzono: 

LIGA ANGIELSKA 

20 re>llW. " 1-2 tr·aofien.i ami 
w;igra•ne po 9.:1111 u, 196 rozw. 
• 1'l tra·fieni.am.i - wygrane po 
939 zł, 1.745 r<>11w. z 10 tra!ie­
n.i-a•mi - wyigra.ne po 105 zł. 

LIGA POLSKA 

3 r-o'IJW. z 1o2 tra<fiieni•am! 
wygrane po 92.234 zł, 57 ro1.w. 
z H tra1fiieniami - wygrane po 
4.854 z.l, 1131 ro>:w. z 10 trafóe­
niami - WY'grn ne po 438 zł. 

"' * "' W i:aikllada-ch Toto-Lotka z 
dni·a ~5 k•wdetniia 1!17·1 r. stwier­
dzo·no: 

J rozw. z 5 tra!. prem. 
wy.grane po 992.3-51 Ził, 173 rozw. 
z 5 traf. Z>wyikł. - wy.gra.ne 
Po okO'to J.7.000 zł. 10.1113 rozw. 
z. 4 tl'a•fie•nfa.mi - wyg:·ane po 
4411 zł, ~5.7•86 rozm. z 3 trafie­
niaJmi - wy.gra·ne po 21 zł. 

Kukułeczka ~łac 
. 
I ... 

irJa pięć tra<f.i·eit pre.micwa• 
nych .zł vt.:l'.6, za pięt trafóeń 
:llWy>klych zA 1.%1:6, :z.a clltery 
tra.!ieni•a premie>wane zł 164, za 
C•7Jte•ry tra·fie•nia ZJWY'kłe ił 64, 
7Ja t ·r'Zy trMien•ila prem.i0owa1ne 
2!l 2<1, za trzy trafienia zwykłe 
1.1ł 10 or.a·z llM·ZY'J!naae premie 
pie;niężne Po 2.000 zloty,oh po­
&iadaczom i..-.oń-ców>ki l:la1n.d"e•oli 
111r 02'75. 

Na ~1.ówmą wy~rain• p:c;y,pa­
da, :ioo,.~ :lllio~ch. 

I drużynowych mlstNOstw Pol· 
ski w szermierce, odbyły 1ię 
e·liminacje drużyn nablowych 
i floretowych mę:iczy:i;n. 

W ich wyniku do fl'llała su­
bli zakwalifikowały się zespo­
ły Legii, Wars„awianki, GKS 
Katowice i Marymontu, a do 
finału floretu GKS Katowice, 
Marymont, AZS Warszawa i 
Piast Gliwiu. 

z 16d!lkich drużyn w szabli 
AZS zajął 12, a Włókniarz Ł. 
16 miejsce, a we florecie Ko· 
lejarz wywailczył 11 lokatę. 

D11i~ poen,tek walk finało­
wych o g.odz. 9.3o. Rozp?czna 
je drużyny walczące o m1elsca 
od 5 do 8. o godz. 11, 16 i 18 
kolejne elinll•nacje finału A. 

(s) 

Walne zebranie ŁKS 
Wczo-ra-j O'd'bylo się wa•1ne ze­

k}ra•nie spra.woz.ci•a1wcz.e Łód.z­
kie•go K'lu1bu S.portowego. Oce­
n-loo.no na n•'.m pozytywn-ie do­
tychczasową d•z.i·ałabnosć ~nwe­
stycyjoną kJ.Ulbu, a srozegóilnie 
zam-k·nięty w u•bieg•lym ruk-u 
I etaip ro~bu·d·ow:v stadionu. 
Obe·cnioe otrzyma-no już kredy­
ty na rollpoczęc,ie re.a.lizacji 
drugiego eta1pu i j'\liż w przy· 
szJY'm roku ruszą roboty przy 
bude>wie sztuc,.,ne,g~ lodow~ska 
w obręb~ staodion·u. Doce.to­
W'(l pla.m>ie i.ię +,ann bUJdowę 
dwóch lodowi:s0k: otwartego i 
k1rytego. 

Wiele m 1iej ,s.ca posw1ęcono 
51prawe>m właściiwej opie-k.i za­
kLad!ów wtókm'ia~·skich nad 
swooiim klubem. Wy~frtnić tu 
na1leiży S2lCi:e·gMn!,e ZPB Lm. J. 
March1lew'sik.ie1g() i Z.PW im. W. 
Reyme>nta. D;vis'klu•towa<no tak'i:e 
n.ad •konie·cznością dalsze.go 
rozwoju P'ralcy •z:koO!leniiC>wej i 
m!.<><l~i,. ~~ 
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: USA William Rogers. Zaledwie skończyła s i ę nader : 
: N le może si~ skarżyć na bezczynność sekretarz stanu : 

: kłopotliwa sesja Organizacji Państw Amerykańskich : 
: w san Jose, na której z;e strony przedstawicieli : · 
: państw Ameryki Lacińskiej doszło do ostrej krytyki sku· : 
: tec7-no~ci, celowości I motywów, jakimi kieruje s!ę . stero- : 
: wana przez Waszyngto.n OPA - już nadszedł termin po- : 5 dróży europejskiej i bliskowschodniej. S 
: ze zrozumiałych przyczyn do tej ostatniej obserwatorzy : 
: przywiązują szczególną wagę, zwłaszcza. że wobec odło- : 
: żonej ad acta misjj mediacyjnej ambasadora Jarrin·ga i u- -
: stawicznie des.trukcyjnego stanowiska Tel Awiwu horyzont : 
: na Bliskim Wschodzie zaciemnia się. Z wypowiedzi izrael- : 
: skich polityków wy.nika, że fikcrjny P<;>kój może każdej : 
: chwili zamienić się w konfrontacię zbroiną na wszystk1ch : 
: fro-otach. • 
5 Aczkolwiek Rogers odmówił podania jakichkolwlek bliż- S 
- szyeh szczegółów na temat · rozmów. jakle prz.eprowadzi w : 
: Libanie, Jordanii, ZRA, Arabii Saudyjskiej i Izraelu, przy. • 

: ~~!~f:a s~~~a:~ ~tó:t~~~u je;~s1f:ii~ni~~st~;j~~e ~~:~~~~~= a 
: kańskich w świecie arabskim, nast~pnie zaś negocjowanie : 
: Jz.raelskiej wersji otwarcia Kanału Sueskiego. -
5 Znając charakter zaangażowania Stanów Zjednoczonyeh E 
: w rejonie śródziemnomorskim oraz określoną od chwili WY- • 
: buchu wojny czerwcowej pozycję Waszyngtonu, nie należy 
: wróżyć pomyślnego rezultatu próbie przełamania kryzysu : 
: w stosunkach z Arabami. Czas i bieg wydarzeń wykazały. .: 
- że Izrael ani nie rozpocząłby agresji w 1967 roku. ani nie _ 
: mógłby .ieJ kontynuować do tej pory. gdyby nie otrzymał : 
: wiążących zobowiązań poparcia politycznego i materialne- : 
: go w Białym Domu i Pentagonie. Z drugiej strony coraz : 
: natarczywiej daje o sobie z.nać fla,ko amerykań<klej stra- : E tegu bliskowschodniej. co i kolei nie po~o.staje bez wpłv- : 
: wu na autorytet USA w świecie zachodnim. z takiego _ wła- : 

- -- -§ • Jarriną na bezterminowym : - -
§ urlopie • Ro1Jers - w okcii : - -
~ Bliskowschodnia : -
~szarada --------------
----------------------------------------------------= --------------------------------

śnie podłoża - obawy przed utratą priorytetowej pozycji 
w światowych siłach imperialistycznych - wyrastają kolej­
ne „pokojowe" propozycie amerykańskie w odniesieniu do 
konfliktu na Bliskim Wschodzie. 

W roli interpretatora występuje najczęściej sekretarz sta­
nu Rogers, z któcego nazwiskiem łączy się popularny w 
swoim czasie „plan Rogersa". Ponieważ był on wielokrotnie 
analizowany, przypominamy tylko sens amerykańskiego ma­
newru: sprowad-zał się do tego, aby fundamentalną dla 
przyszłości Bliskiego Wschodu, również i obecnie, rezolucję 
Rady Bezpieczeństwa z listopada 1967 r. zrewidować pod 
kątem dążeń ekspansjonistów z Tel Awiwu. Za pokojową 
frazeologią kryta się „wyważona", lecz tylko na użytek 
propagandowy. po!ltyka USA odpowiadająca w rzeczywisto­
ści interesom lzraela. 

Z 
arówn<i plan Rogersa, jak też zaleca.na przez USA 
znana formula „Rhodos", przewidująca oddzielne ro­
kowania Izrael - kraje arabskie, nie wniosły - poza 
zamieszaniem ~ żad0nych pozytywnych, konstruktyw-

nych elementów do sytuacji na Bliskim Wschodzie. 
Charakterystyczną opinię o roli Stanów Zjednoczonych w 

konfljkcie izraelsko-arabskim wyraził generał Asad w wy­
wiadzie dla trancuskiego „Nouvel Observateur". Na pyta­
nie reportera czy sądu, że USA mogłyby zmienić swą po­
litykę wobec Izraela, szef państwa syryjskiego odpowie­
dział: „Naszym zdaniem nic na to nie wskazuje. Z jednej 
strony prezydent Nixon wymienia w swoim orędziu do 
Kongresu cztery zasady, na których musi się opierać wszel­
kie p()kojowe rozwiązanie na Bliskim Wschodzie, wl'lczając 
w to wycofanie woJ.<;k !zrselsktch. z terytoriów ziiJetrch 1v 
czerwcu 1967 r. I uznanie praw P!łlestyńczyków, a z drugiej 
wygłasza się oświadezenia, któt'e 'podkreslają obowiązek 
Stanów Zjednoczonych udzielania pomocy paristwu Izrael­
skiemu i czuwania nad zachowaniem równowagi sil między 
Arabami I Izraelem, czyli inaczej mówiąc nad utrzymaniem 
przewag\ militarnej Izraela". 

Wydaje sit:. że Arabowie nie tylko z państw bezpośred­
nio uczestniczących w wojnie, lecz również z krajów ta­
kich Jak zachowawcza Arabia Saudyjska, nje mają cienia 
wątpliwości, że w ogólnym rozrachunku posunięcia rządu 
amerykańskiego zapisywane są tylko na jedną kartę - na 
ka,rtę korzyscl izraelskiego agresora. 

Je.żeli idzie o aktywnosć amerykańską w sprawie odblo· 
kowania Kanału sueskiego, znane jest w tej kwestii sta­
nowisko ZRA. Rząd egipski kategorycz.nie odrzuca izrael­
skie ke>ncepcje, tak przychylnie przyjęte w Waszyngtonie. 
P<>nowne otwarcie kanału dla żeglugi traktuje się w Kairze 
jedY'nle jako krok proceduralny w całkowitym rozwiązaniu 
konfliktu, uwarunkowanym wycofaniem się wojsk Izrael­
skich z wszystkich zagrabionych zlem arabskich. 

Z krótkiego przeglądu okolicznosci, w jakich podejmie 
bliskowschodnią podróż sekretarz stanu USA Rogers. łatwo 
się zorientować. że istotnych zmian w trwającym konflik­
cie bliskowschodnim ona nie przyniesie. 

= = ------------------

Pierwszy dzień procesu E. Fiuta 
oskarżoneeo o zabóistwo studontki 

wczoraj przed Sądem Woje· 
wodzkim dla m. Lodzi rozpoczął 
się pod przewodnictwem sędzie­
go z. Dominikowskiego proces 
Edwarda Fiuta, ur. 12. X. 1946 
ro-ku. zam. w Lodzi (Al. Koś­
ciuszki 13) oskarżonego o za­
bójstwo 23-letnieJ studentki Ka­
mili Idzikowskiej 

Zbrodnia została popetniona 
8 maja 1970 r. w nocy na klat­
ce schodowej o.ficyny p.rzy ul. 
1 Maja 23. 

Prokurator St. Król odczyta! 
akt oskarżenia zawierający 
szczegółowy przebieg tragicz­
nych wydarzeń. Na ogól są to 
rzeczy znane opinii publicznej 
(publikowaliśmy je po ujęciu 
Fiuta) . Oskarżony przyznaje, że 
fakt zabójstwa zaistniał i on 
jest jego sprawcą, ale nie przy­
znaje się do zamiaru popeln_ie­
nia go. z drugiej strony twier­
dzi, że pnebieg wydarzeń 
odworzył dopiero po przeczyta­
niu komunikatów w prasie l 
przyznanie się opiera na fak­
tach kojarzonych, a nie na pa­
mięci własnej. 

W wyjaśnieniach, które wy­
pelnoily pierwszy dziet't procesu, 
oskarżony przedstawi! swój ży­
ciorys niezwykle - z.ważywszy 
na wiek - bogaty w negatywy, 
które sprowadzają się do 
nieuotwa, pijaństwa l przestęp­
<M:ości (kara•ny w przeszłości 
m. in. za gwałt, podpale.nie 
szkoły. a już po ares.ztowaniu 
za 11nęcanle s!ę nad żoną). 
Odtwar.zając bezbłędnie życiorys 
a potem fila.riusz 8 maja ub. 
rGJQu., Fi.ut. demonstr-u~e doslto-

nalą pamięć, która nagle zawo-
dzi przy opisywaniu samego 
momentu zadawania morder. 
czych ciosów swej ofierze. Jego 
pamięć - jak sam podkreśla z 
pewną dumą - nie ulega za· 
burzeniom nawet po wypiciu 
pól litra alkoholu, natomiast 
„ po jednym litrze bywa. że tra· 
ci pamięć". (8 maja przekro­
czy! tę normę). Nie traci na to• 
miast sprawności fizycznej 
P"zeciwnie - alkohol potęguje 
u niego równowagę i sprawność 
fizyczną, wyostrza zmysły. 

Jego pamięć poddawana w 
pewnym sensie e~zaminowl w 
toku pytań zespo!u sadzącego, 
prokuratora. oskarżyciela posił­
kowego (mec. E. Sindlewski), 
obrońcy (mec. L. Kopczyński) 
i biegłych psychiatrów (dr dr 
A. Jezierska i T . Wierzbicki) 
nie wykazuje żadnych luk. Za­
notowała na wet szczee:ól, że 
omijając w ucieczce (po zada­
niu ciosów) ofiarę - podniósł 
leżącą obok niej swoją chu­
steczkę. Pamięta też gdzie na· 
stępnego ranka zgubil ti:. chu· 
steczkę. 

Biegii 1>rzytoczyli fragmenty 
opisu wydarzeń składanego 
przez Fiuta podczas badań le­
karskich: wówczas pam i ętal, że 
kobieta zaczęła krzyczeć, a on 
ją ucisza!, co nie dało rezulta­
tu. I pamięta!, że ogarnął go 
paJniczny strach, bo zorientował 
się, że poranił kobietę. Wczo· 
ra1 tego nie parnię.lal. 
Dziś 7.eznawać będą świadko­

wie. których Jest w tej sprawie 
około 30, -

(TAR.) . _, 
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PLAC WOLNOSCI, NA JAKI CZEKAMY? 
I! 

PLAC WOLNOSCI I JEGO NAJBLIŻSZE OTOCZENIE 
- TO SERCE t.Ol>ZI. LU SKUPIA su; SZEREG PLACO· 
WEK HANDLOWYCH, l'EATltOW I MUZEOw. TU noz. 
POCZYNA SIĘ HISTOIO'.CZNY JUŻ CIĄG UL. PIOl'R· 
KOWSKIEJ. TO WS.GYSTKO ZOBOWIĄZUJE. 

w,ctocl.lly na zdjęc:u o.b~zar, 
to rejon pom:ędzy ulicami 
Wsc•hndnią - Zach<>d•nią - Pol· 
no~ną - Ogr<>dową i projekto· 
wa.ną u.I. Parkingową, która 
.prostopadłe przetn ie Piotrkow­
S'ką tuż przed knśc'olem. Płac 
Wolnoki pozostaje nie narusz.o· 
ny w swoim historycznym 
kSZlatcie i wysokości. Nie inik· 
nie z niego - jak się tego o· 
ba wiają niektórzy Czytelnicy 
pomnik Kościuszki. Na placu 
wyek.sponowane zosta•ną nato· 
mi.a.~t tylko i-zeczywiste za·bY'I· 
~i; Ratusz, kościół, i budynek 
starej apteki. N:e zmieniona zo­
staje także cz~ć x Muze•um 

ArC'heol<>g'c•zn;i1,m i Je.go skrzy· 
dło sięgające po ul. Nowotki. 
Pozostała część placu - z<>sta· 
je atbo uzu,peł•nio na p1ęc.o­

kondY'.~·nacyjnymi budynkami (a 
nie wysokościowcami, ja.k s i ę 

o to m.artw:ą k<>m itety blo·ko­
We domu nr l•J), albo :P.moder· 
n iznwana. Aktualnie prowaó·zo­
ne są ekspertyzy budowlane 
domow nr 9. 6, IO I 11 , a w 
d-alsz:ej przyszłości I SIM. W 
zależności od wyników eks· 
pertyzy - podjęte zostaną <le· 
cyLje czy się dom ro21bierze 
czv też zmodernizuje. wa·to­
ści zabytkowych nie posiadają 

bowiem żad1nyc'11. W myśl kon· 

W czynie społecznym dla miasta 
+ ZASADZfMY 

DRZEW I 
KRZEWÓW 

ł.500 SZTUK 
li TYSIĘCY 

+ ł NOWE PARKINGI 

+ SZLAKOWANIE 
NAWIERZCHNI I BUDOWA 
CHOONIKOW 

Zgodnie z opracowywanym 
przez poszczególne dz.ielnlce 

J§.odxień nieeie 
• Losowanie premii w pasta­

ci samochodów osobowych. 
Fia.t-125-P, Moskwicz 412, Wart­
burg de Luxe i Standard, Sko­
da s-100 de Luxe i Standard, 
S,Jrrena, na premiowe um:eJsco­
wione ksi ążeczki PKO, 0 godz. 
9 w Teatrze 7.15, 
+ Spotkanie młodzieży z pla­

styczką 1\1. Rudnicką, 0 godz. 17 
w Technikum Chemicznym 
(Tarnki 12). Takze wystawa prac 
artystki. 
+ Wspólne posiedzenie nau­

kowe PTL i PTA-P i o. o godz. 
19 w sali wykładowej AM (Ster­
linga 1/3). 
+ „Dyskutujemy o n urogra­

mie TV", o godz. 18 w DOK 
Polesie (Wapier..na 15), 

programem prac społecznych, 
w tym roku, w zakresie gospo­
darki komunalnej przewiduje 
się m. in. zasadzenie 4500 tys. 
drzew i 18 tys. krzewów, po-
rządkowanie. k<>nserwację i 
urządzenie nowych zieleńców 
na 10 ha. wybudowanie 4 no· 
wych parkin!!óW oraz szlakowa­
nie nawierzchni ulic na około 
97 tys. m kw. oraz .budowę 
chodników na około 42 tys. m 
kw. Poza tym prowadzić się 
będzie inne - prace w czynie 
społecznym, jak budowa wiat 
tramu•ajowych, wykonanie róż­
nego rodzaju tablic, reperacje l 
malowanie ławek, instalowanie 
podświetl<>nych znaków drof!o· 
wych o wartości ogólnej około 
18 mln zł. 

Natomiast w 'akresie gospo­
darki mieszkaniowej czyny spo­
lec21ne będą koncentrowały się 
m. in. na naprawie bram, ogro­
dzeri oraz innych pracach po­
l'ządkowych. 

(j. kr.) 

„Co wiesz 

cepcji inż. Millo z M.eJsk.ego 
1:1,oJ.a PL"'JeKLOW - Płac Wu!· 
nusci wyłączy się z rucuu ko· 
lOWt:gv, kL>vry WP.LU\\c.lutuuy 
zo:,i,,d.tlJ.C w ut1ce: Zacnod1uą, 
l"o1uu111ową, ł'°VJllOcną i Wscuo­
dn1ą z l.)rlll, że tuew)'Kluczo11e 1 

że W>ClluUlll<\ przebiegac 0~· 
U.Gle Ll'aSCl 1netra CLY Leż Szy O· 
k1eJ hUICi l\11eJSklCJ (.:>b.M), w 
:r.aleinosci od tego na ~o się 
ł..uCI< zdoUędz•e. 

Koncepcja pr leWiduJe także 
Z1lUKW.QUWan 1e w.ęk~ZvS<!1 St.c:i.rej 
z.a.oudowy wokol placu i w z 
d:woch powod<>w: po pierwsze 
ze wLględu na jej sta•ri teCh· 
n1czny. Doty\.:ucza.sowe badania 
wykazaly, że za.lediwie 4 bu· 
dyn.k i m .eszkalne z.naJduJą s:ę 

w niezłym sta.nie - pozostałe 
n.ew;el.,. są warte. Moderniza· 
cja n:e gwaraint.iuje możl1w').SCi 
stworzen a ic•h mieszkańcom 
o-dpow,e.dlnic1h wa1r•unkow (ci.a,'Slne 
podwórka, brak słońca w mie· 
sz.kan :ach). Dru.gi powód - to 
pos-zuk.iwanie roiw 1ązania 1 któ­
re przeksLtalc:toby cały plac w 
„twór'' na ja1k1 czekamy. 

Domy w ksztaołcie p iramid -
usytuowane od strony ul. Pół· 
nocnej będ·ą bu<iy•nk.a.mi m.e­
szka<lnY'mt z tarasami wysta· 
w10nym1 na p<>lud0nie. Ich za· 
skakujący kształt - to :1.e 
udz.>wnia n1e z.a wszelką cenę, 
ale dąże1n ,e do n.eprlytlacza.n.a 
pla~cu ukotnina·m~" w;.eż ow.cow . 
„Piramidy'' os.en1·nastoma kon­
dygna·e>Jami wziniosłyby si~ nad 
uJ. Północną, „opadając" w 
sLronę Placu Wolnosc1 i two· 
rząc es>tet.)'Czną całość, nie 
pr zygin1a tającą placu swoim 
ogromem .. 
Wyłączony z ruchu plac mo­

żp tylko na tym zyskać. Pole 
do pop :su I inwencji wsta•w1a­
my ha•ndlowi i gastr<l>nomii. Te 
i•nstytucJe zost.a.ly maksymalnie 
uwzględnione w ko.ncepcji 
i gd.zie .so1ę tylko dalo, pomy­
śła·no o ni.eh. Nie zapomn1a.JJ0 
ta.kże o pal'kingach (.Nowa:k1, 
Pótnocna i wewnątrz samej 
zabudowy) jak i podzieimnych 
gara•żach i możliwości bez-
k<>lizy.}nego d<>woże•nia towa-
rów do skle,pów. 

Taka jest k0<ncepcja. Powsta­
ł.a ona na uboczu „wiel­
k ich" działań w tó<lzkiej ar· 
chitektu rze. w <>drożn.ie•n!•u od 
konce·pcji inny-c·h fragime1>tów 
- istnieje, Czy i kiedy będzie 
realizowana? Nie wiemy. Wie­
my nat<>m!ast. że Nładze dziel· 
nky Sródm 'e ście wią.żą z nią 
du.że naod1Ziej e. 

A. PONIATOWSKA 
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* Wkładki paszportowe w * Uproszczone formalności 

dzielnicach 
* Najazd 18-latków 

* 15 tys. łodzian 
• wiek osiąga dojrzałości 

Powoi: zb!iża się sezon urlo­
powy . stopniowo ~eż rosnie 
Lczb„ interesantów w Wydziale 
Paszportów i Dowodów Osobi­
stych KM MO m. Lodzi. Dość 
powiedz:ec, że w roku ub'.e­
głym w l•pcu zalatw:ano tu 
kaidego dnia o ok· 8 razy wię. 
cej interesantów niż w stycz­
n iu. Były okresy, gdy każdego 
cfnia "w szczycie' 1 urlopowym 
przewijało się przez b:uro przy 
Al, Ko~ciuszki 19 <>k. 300 osób, 
O!'zyw'.ście wy-dłuż.al się także 
czas załatwiania 1ormalnoścl 
paszp<>rtowych . 

Aby rozładować te „spiętrze­
nia'- oostanowiono w br. od 3 
maja, tytułem eksperymentu 
11 zdecentralizować', zała twiar.·:e 
formalności związanych z wy. 
Jazdem do europejskich krajów 
socjalistycznych, do: Alban'.i. 
Bułgarii , CSRS, JugosławJl, 
NRD. Rumunii. Węgier I do 
ZSRR. F<>rmalności te będą za­
łatwiać pur.1<ty paszportowo. 
dowodowe w komendach dziel­
nicowych MO. w pon:ed·ziałkl 
i p:ątki w godz. 13-19._ a we 
wtork'., środy i czwartki w go­
dzinach 8.15 - 13 (w soboty in­
teresantów nie załatwia się). W 
tych samych zresztą dniach i 
w tych samych godzinach przyj. 
mu.le Interesantów Wydział. Pa­
szonrtów KM MO m. Łodzi. 
Jednocześi:ie formalności pa. 

o 
Wszystko 
szkolnych 

wycieczkach 
i obozach 

Na ten temat 
przez NTU 303-0ł 

w cz:wutek, 29 kwietnia 
w iiodz.lnach 12-13.30 

z naszymi Czytelnikami 
ro~mawiać będ,: 

mgr 
ZBIGNIEW BLASZCZAK 

br. 

naczelnik działu szkolnictwa 
ogółnoksztalcącego, oświaty 

dorosłych i placówek 
opiekuńczo • wycłlowawceycl1 

KOS m. Lodz.l • 

I mgr 
KRYSTYNA NIEWIAROWSKA 

kierownik Szkolnego 
Wojewódzkiego Ośrodka 

Krajoznawczo • Turystycznego 
w Lodz.l 

TEl\IATY: 

• wybór tras + najekonomic~niejsza 
organizacja lmpre:z: + opieka wychowawców 

+ teoretyczne 
przygote>wanie 

• ekwipunek młodego 
turysty 

• dzień gotowości przed 
wycieczką i obozem 

• gdzie szukać rady 
i informacji 

sz.portowe związane z wyjazdem 
do: Bułgarii, NRD i na Węgry 
motna załatwiać bezpośrednio 
w b'.urach turystyoznych. Po· 
nadto warto pamiętac, iż wklad­
ki paszportowe ważne są w o· 
kresie 5 la.t i nie ma powodu, 
bV formalności zw:ązane , •eh 
uzyskaniem załatwiać w osta. 
tr.iej eh wili, narażając się na 
wyczekiwanie w tłoku. 

Dokonywanie wpisów - zwią­
zanych z kolejnym wyjazdem -
<In wkładki paszportowej wielo­
krotnej. załatwiają wydziały 
paszportowe niezależnie od 
m:ejsca !amieszkani„ petenta 
(np. łodzianir, może sobie to 
zaiatwic we Wrocławiu). Prze­
dłużenie ważności wkładki na. 
stępuje po wypełnieniu (od I 
maja br.) skróconego formula­
rza PZ-57. Nie d<>tyczy to tyl­
ko wyjeżdżających do Ju&o­
slawii, 

Ten nowy, zdecentraEzowany 
system „zagra", jeśli spotka się 
z. rozsądk·iem ir.teresantów. 
Trzeba bowiem pamiętać, że 
obsada personalna nunktów pa. 
szportowo-d<>wodowych nie zo. 
stała powiększona. Jeśli Wi<':c 
wy,leżdżający „zwalą się" w 
krótkim okresie. a do te­
go jeszcze lodz:anie kończący 
właśnie 18 rok życia przyjdą Po 
dowody osobiste (potrzebne 
m. in. przy wyjeździe za itra­
nicę) czekaniu nie bedzie 
końca. 

Dlatego tet · forma!r."Ośd zwla­
zane z wkładkami warto zała· 
twlć co rychlej, a wn„osek o 
wydanie dowodu osobistego mn. 
żna s·kladać na miesiąc przecf 
osiągnięciem terminu prawnej 

U. P. Lódź-2 
nailepszy w kraiu 

we współzawodnictwie o ty. 
tut naj!epszego dworcoweg<> u. 
rzędu pocztowego (startuje w 
r-im IS placówek z całeg0 kra. 
Ju), za r<>k ubiegły zwyciężyła 

Łódt-2 z Dworca Kaliskiego. 
Urziid ten, pracujący w niezwy. 
kle trudnych warunkach - w 
barakach pozbaw.fonych p<>dsta­
wowych urządzeń - jeszcze w 
1965 roku, po trzykrotnym zwy. 
cięstwie, otrzymał na własność 

sztandar przechodni ministra 
łącznośc-i i ZG ZZ Pracowf:<i. 
ków Łączności, Potem nadesz1y 
Ja·ta „eh udsze", kiedy to Łódż-2 
zajmowała w kraju III lub IV 
miejsce (ciągle jednak p<>zosota.· 
jąe w 8oislei crolówce), aby 
wreszcie w roku ub. znów sta­
n~ć .• n.a azcizycie". 

Przekazanie 558-osobowej za· 
ł<>dze sztandaq:u przechodniego 
odbędzie i;ię podczas pierwszo­
majowej akademii, 29 bm„ o 
g<>dz, 16 w świetlicy dyrekcji 
OPiT (Tuwima 38). (jp) 

dojrzałości. W bietącym roku 
ok. 15 tys, ł<>dzian ukończy 1$ 
lat zycia, co stanowi swego 
rodzaju rekord. (jp) 

W czwartek 
sesja RN ·m. lodzi 
W nadchodzący czwartek, 

29 bm„ o god:i:. 9.30, rozpo­
cznie obrady XIV zwyczaj­
na sesfa Rady Narodowej 
m. ł..odzi. Glównym p.unk­
tem porządku obrad będzie 
sprawozdanie z wykonania 
budżetu RN m. ł..odzi oraz 
analiza ekonomiczna wyko­
nania terenowego planu go­
spodarczego za 1970 r. 

(j.kr.) 

Opłacalne 

welwety 
My też je lubimy. Są przede 

wszystkim tanie, a poza tym 
modne, ładne i popularne 
zwłaszcza wśród mł<>dzieży. Z 
welwetowych tkanin prążko· 
wanych szyje się marynarki i 
wdzianka. sukienkl- damskie i 
spodnie. Ostatnio c<>raz częś­
ciej na ulicach naszych miast 
widać mlode dziewczęta <>raz 
chłopców w dtugich welweto· 
wych płaszczach - szynelach. 

Te praktyczne I popularne 
tkaniny welwetowe, których 
największym w kraju produ· 
centem są Lódzkie Zakłady im. 
Harnama, stanowią poważną . i 
opłacalną p<>zycję w eksporcie 
wyrobów przemysłu lekkiego na 
kapitalistyczne rynki dolarowe. 
Lórizki producent, u którego 
welwety stanowią 30 proc. ca­
łej produkowanej puli towar<>· 
wej, robi też wszystko, aby 
produkcję tego tak opłacalnego 
artykułu stale zwiększać. J~.z­
cze dwa lata temu wyrabi'ano 
Ich tu 5 mln metrów, następ­
nie 9 mln m, a w tym roku 
11 mln metrów. 

Nowe układy organizacyjne 
placówek handlu zagranicznego, 
zakładające ścisłe P<>Wiąz11 nie 
eksporterów z producentami w 
ramach jednej przemysłowej 
branży, mają na celu równiez 
i bardziej operatywne działa.nie 
na rzecz opłacalności sprzeda­
wanych za granicę towarów 
oraz większe zainteresowanie 
tą opłacalnością przedsiębiorstw 
produkujących wyroby na eks­
port. W konsekwencji tego ZPB 
im. Harnama czynią obecnie sta­
rania o przyznanie im wysoce 
k<>rzystnego kredytu dewizowe­
go na zakup nowoczesnych 
ma„zyn, dzięki który m będzie 
można zwiększyć produkcję po­
szukiwanych przez klientów 
welwetów, 

(wyrz.) 

+ „Warunkowe umorzenie po· 
ateoowania w świetle wytycz­
nych Sądu Najwyższego" - ze. 
branie dyskusyjne, które zagai 
sędzia doc. dr M. Leonieni, o 
godz. 19.30 w Rad:z::e Adwokac­
kiej (Piotrk<>wska 63). 

o osiqgnięcia~h 
kosmicznych 
ZSRR" 

~~~~~~~~~~"'-"'"'~~~~•""~"&,.~~~~~ + „Tematyka polska we 
współczesnej literaturze radziec. 
kiej" - <>dczyt w języku ro· 
syjsk·im prof. Wt. Popowa, o 
godz. 18 w Klubie ZŁ TPP-R 
(Na0rut<>wicza 28), 

+u Motocyklowy Rajd Zwy­
cięstwa na trasie Lódź-Polich· 
no - Piotrków <>rganlzuje 9 ma· 
ja zu ZMS w PŁ pod pa·tro­
r.atem Automob:lklubu Łódz-kie­
go. Zapisy przyjmuje ZU ZMS 
(AL Politechniki 3, pok. 16) w 
godz. 14 - 16, tel. 640-61. 
+ W nocy z dziś na jutro i 

1: 29 na 30 bm., w godz. 0.13-
3.20 tramwaje „102" będą kur­
sowac w obydwu kierunkach: 
z Chojen - Kilińskiego, Przy. 
byszewskiego, Pl, Reymonta, 
Piotrkowska, żwirk:, Al. Koś­
ciuszki. Zielona, Narutowicza, 
Kilińskiego, Nowotki, Pl. WO!· 
naści, Nowomiejska, Zgierska -
do Julianowa. + Klub Dzlennikayza zawia­
dam:a, że kolejna projekcja 
„DKF" k i na przy pól czarnej 
odbędzie się wyjątkowo w śro­
dę, 28 bm. o g<>dz. 19. Wyświe­
tlona zostanie ki>m~ia pr<>d. 
duf1skiej „Gang Olsena". 

z <>kazjl 10 rocznicy lotu w 
kosmos pierwszego człowieka -
Jurija Gagarina - Komisja Mlo­
dzie~owo-Pedaeogiczna ZŁ TPPR 
zorganizowała ogólnołódzki kon· 
kurs dla młodzieży szkól pod-
stawowych pn. „Co wiesz 
o osiągnięciach kosmicznych 

ZSRB"· 

Do eliminacji dzielnicowych, 
które odbyły się w marcu przy­
stąpiło 105 szkół. Najlicznibj re­
prezentowana była w rozgryw­
kach półfinalowych dzielnica 
Górna - 32 szkoły oraz Balu· 
ty - 28. 

W dniu wczorajszym odbył 
się finał tej imprezy. Zwycię­
żyła Szkoła Podstawowa nr 104 
z Polesia przed Szkołą nr 162 z 
Górnej. Trzecie miejsce przy. 
pa·d·l o w u·dziale Szkole 32, IV 
- 122, a V - 100. 

W części artystycznej wystąpi­
li la urea ci tegorocznego konkur­
su piosenki radzieckiej. 

(cis) 

Zapomniane osiedle 
Osiedle m ienkani<>we przy ul. 

Tu.roszowS"lc:e1 Jest być może 
na~bardz i eJ zan:ect•banym os;e­
dlem mies"'kaniowym w naszym 
m ieście. Admi·nistrację DM nr 2 
m ieszczącą się przy ul. Wiei· 
ko·p~lskiej nle interesuje to, 
co się dzieje na tym terenie. 
A tymczasem przy zb:egu ulic 
Turosz~wsk>:ej I Woronicza., t·u.ż 
ob<>k og•ródków d«Jidkowych 
pow~ta.je olbrzymie usypisko 
śm ieci i gru~iu. Mi'm<> ustawio­
nego ukazu wywozu śm'.eci, 
n ikt tego n•ie przestrzega. Każ· 
de~o ranka w~·wrotki „,ooz'Jy­
waią" s : ę n ie•oot:zebnych ła­
dunków, w lilaj.bli:iszym zasię· 

gu swoich budów. Zanotowali· 
śmy nawet numer rejestracyj· 
ny „Stara"-wywrotki: IO 7364, 

Ale to jeszc:P.e nie cały wy­
kaz zanied•bań w tym osiedlu. 
Nie :P.a·łożo·no obok blO.ków nr 
52 i 53 płyt oho·d·n ik owych. 
Podobnie jest na początku ul. 
Turoszowskiej po jej prawej 
stron.ie od tJl. Wielokopolsk1ej. 

Od czterech lat ADM nie za­
troszCZY'ła się o zagos;podaro· 
wan ie olł:>rzymie•go placu przed 
blok ' em nr 50, a przecież moi. , 
na tutaj uorzadz'ć np. skwe: z 
ł•Wka"nL rnżna też zosadz'. ć 
dr,ewa, krzewy lub zasiać tra-
wę. J. K, 

WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Strat Pożarna os. 666·41, 

f99-llO, 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO O'I, łOO·OO. 

TEATRY 

03 
595-59 
251-11 
09 

500-00 

WIELKI - g<>d'Z. 17.30 „Trage-
dyja , albo rzecz 0 Ja.nie I 
Herodzie" 

POWSZECHNY go.dz. 
„Boso, ale w ostrogach" 

NOWY - goo<Z. :7 „Skąp !ec" 

18 

MALA SALA - god,z, 16, 20 
. c:en ie '' 

JARACZA - .godz. 18 ,,Jeg<>r 
Bu1ly~zow i i~n·ni'' 

TEl\TR -us - go<lz. 19.1~ ,,Lez­
tern" 

OPERETKA - godz. 18 „Wie­
deńc::,k.(ł krew" 

ARLEKIN - godz. IO, 
„Ca\inecrka" 

17.30 

PINOKIO - g<>dz. 
tektyw" 

uLis de· 

MUZEA. 

SZTUKI 'ul Więckowskle&o Ml 
godz. 1)-18 

AHC'HF.OLOGICZNE I ETNO· 
GR '\FIC-ZNE (PL Wolności Ił) 

g<>d•z. H~17 
Hl ,flORll RUCHU REWOLU• 

CVJNEGO (ul. Qd.ańska 13} 
gooz. 9-16 1 

RISTORll Wł .OK!ENNJC'J'WI'\ 
(P!<>trkowska 282) god1:. IG-17 

EW0111r.TO'lł7.Mll Uł <l'arłr 

Sienkiewilcz.a) godz. 111-17 

ŁOOZKfB ZOO 

czynne w go-dz. ~19 
czyn.na do go<h. 18) 

li'. I N A 

BALTYK - .. z dala od zii; 'el­
ku" '><l lat 1" !ang.) godz. 
J.-0, 13- 16.15, 19.30 

eo~ CDZIE ~ KIEDVf 
LUTNIA - „Wahadło" od lat 

18 (USA), iod~. 10, !%.30, 15, 
17.30, 20 

POLONIA - „ Wahadło" od la.t 
18 !USA) iOd:t. IO l2.1$, !UO. 
17, 19.30 

WISŁA - „Nieśmierteln! P'llp 
i Flap" <>d lat 11 (USA) goodz, 
10. 12. 14, Hl, Ul, 20 

WŁOKNIARZ - nieezyn.n• 
WOLNOSC - „Sklep t model­

kami" od lat 16 (USA) godi, 
10 12.30. 15, 17.30. 20 

ZACHĘTA - „I&adora" od lat 
16 (a.ng.) gi00.z. 10, 13, !~, Ul 

STYLOWY - Tylko dla ki'!l 
study.Jnyeh „Metro" od lat 
Hl (arug.) go<liz. 16, 18, 20 

STUDIO - rytko <ila l<1n JIU• 
dyjnych „Pers<>na" od lat 18 
(siwed21k'i) g<>d'Z. !7.15, 19.30 

ADRIA - Potel!;n.-nie r tytu­
lem „Doktor Freud" od lat 
16 (USA) godz. IO, 12.30. 15, 
17.30. 20 

TATRY - „Hombre" od lat 1ł 
(USA) godz. 10 12.30. Baj'kt 
„Na troo,ch Vet l" ~d•. l5 
16. 117 „Pa.n D<>dek" od lat J.1 
godz. 18, 20 

CZA.IKA „Doktor Gtas" 
ld•uński) Od lat 18. iod·:t. 17, 
10 

DKM - „0J'.)()w1eść diO \)OdUM• 
kl" (USA) od lat 11 godo:t. 
Hl.30, 19 

ENERGETYK - niecryn.ne 
KOLEJARZ - „Damski g.ang"' 

od lat 18 (a.ng.) godz. 17, 19 
ŁDK - „ Wilnae<tou w Oolililie 

Smlercl (jug.-NRF) Od lat 11 
irooz . 15.15, 17.30, 18.łS 

GDYNIA - „Mqf pies Wllł)kan" 
od la·t 7 (ra<lz.) godz. 10. Ll.30, 
13. 1.4.30 „N'e do o<t>rony" od 
lat 1'11 (ang.) ,godz. 16, 18, 20 

HALKA - „czerwony pl.aaacr.". 

od lat ta (duński) godz. 15.30, 
17.45, 20 

1 MAJA. „Barbanlla" od lał 16 
(fr.-wt.) godz. 15.30, 17.45, 20 

ŁĄCZNOSC - nieczyinne 
MLODA GW ARDlA - .,Frliu­

leLn Doktor" od lat 18 (jug.· 
Wł.) iJC>dz, 10, 12.15, 14.30, 17, 
19.30 

MUZA - „Królewna z długim 
warkoctem" od lat T (~adz.) 
godz. 18 „La•ndru" od lat 18 
(fr.-wł.) ęodz. 17.45 20 

OKA - „śmierć Indda·nilna" od 
lat 11, godz. UJ „P.rzystań" 
(ipol.) od lat !Al,, g'o<i'z. 12, 
14, 20 

POLESIE - „Słoń Maruda" Od 
lat 11 (ang.) godz. 17, „Rogo­
pa.g" (wł.) od lait 16, g. 19 

POPULARNE - „Popierajcie 
•wego szeryfa" (USA) oo lat 
11, g<>dz. M, 17.15, L9.30 

PRZEDWIOSNlE - ,,Pejzat z 
bohaterem" @o!.) od lat 16, 
god•z. 16, ·18, 20 

POKOJ - „Dzie·wc.zyna z p l· 
stoletem" od lat 16 twł.) g, 
16, Hl, 20 

PION n .R nlt'Czvnne 
REKORD - „WLnneot-ou t k·r6l 

na.fty" od lat: lł (jug.-NRF) 
cod.z. IO, 12, 14. Ili, 18 „Osta-t­
nt te~ml111" od loaot lll (USA) 
godz. 20 

ROMA - „Polud•n'llk zero" od 
lat lt! ~po!.) gooz. 10, l2, 14, 
16, Ili. 30 

SOJUSZ - „Da.ndmg w lewa• 
t&rui Hiillłera" od lat li ~poi.) 
god.z. lfl, lf,!, 

STOKI - „K1>o wierzy W bo· 
elany" od lat 16 ('poi.) c<>dz. 
J.:5.30, 17.ł5, 20 

SWIT - „K<>t>ieta wą±" od lat 
IS (an.g.) Cod.z. 10, il~ 14, 16, 
11, 30 

DYŻURY APTEK 

Piotrikowska 127, Jai-acza 32, 
R;,g0<wska 51, R. Luiksemburg 3, 
Nici·arniana 15, Pabia1ni-cka 2·1~. 
La•nowa !~9. Ob1r. Stałi•ng.radu 13 

DYŻURY SZPITALI 

1 Klinika Poł.•Gin. AM 
ul. Curie-SklodowskieJ 15 
dzieln.ica Górna. 

li Klinika Poł.·Gin. AM 
ul. Ster!lnga 13 dzielnica 
Srodm1esc1e. reJonowe pora<lme 
,,K". ul. Now<>tkl 80 i Kopcln-
1k1ego li. 

Klinika WAM - ul. M. For­
nalskiej 31 - d:z.ielmce Polea;e 
I Sr6dm1eście <>raz rej. porad• 
nie „K" przy ul. Piotrkowskiej 
107 I Piot;k<>wskiej '2119, 

szpital Im. H. Wolt ul. 
ł.agiewnicka Sł dzielruca 
Bałuty. 

Szpital Im. H. Jordana - ul. 
Przyrodnicza 7/9 d:P.ielnlca 
Widzew. 

Chirurgia polu.dnie - <;~pita! 
tm. Pa.steura (Wigury 19) 

Ohi.r•urg ia północ Stlp1tal 
im. Pasteura (Wigury 19) 

Chi.rurgia urazowa - Szpital 
lim. B i e.gańs.kieglO (Kniaz ieW'i-
cz.a. IVSJ 

Laryngologia S7lpital tm. 
Pirogowa (W6lez.a.ńska 195) 

Oku.llittyka Szpital Lm. 
.Tc>n.chera (M1illonowa 14) 

Chirurgia l luyngologia dz.le-
ct~a !Instytut Pedlatrld 
(Sporna 36/SO). 

Chlru1'gta sz.ezękowo-twarzowa 
- Szpital tm. Badicklego (Kop­
clń1tkie~o 22) 

Toksykole>g'!a - Instytut Me• 
dycyny Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 
. .._._ 

Nł)cna· pomne lekar<ka 
Pogotowia RatunkoweJl'O 
ul. Sienkiewicza 137, tel. 

st•rll 
przy 

666·66 
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Aktywność 
Etny 

usta ie • nie 
Mvja•Ją W'laśnie dwa tyg<>dnie 

Gd wz.ne>wieni·a giwatto•wne•j ak­
tywności eru,pcyjnej przez sy­
cy'l,jski wulkan Etna, W tym 
cza.s ie z 5 nowych i ł starych 
k:a.teirów na szczycie Et·ny, 
s l ęgaojącym 3.2'60 metrów n.ad 
pozie>m me>m.a, wy>płyinęło o:to­
lo 2 mln ton lawy. Rozp·a.10-
na do b! a~o$ci magma śc ! eka 
dwoma korytaimi, na kształt 
ogn ,styc<h rzek, po zboczu 
Etny. w odległoooi okolq soo 
met.rów p<>n iJżerj szczytu sycz·ą­
ca i dym iąca ma.sa zaczyna za­
st~'gać , pr·zype>mi·nedąc konsy­
stencją roozaJ c iasta. Jesz.cze 
500 me•trów niżej lawa J~t już 
czymś pośred.n.iim mi·ędzy &·ka­
lą a tu.tłem. • 

112111! 
.i Wczoraj w Ł<>dozj na ul. 

A. Stirugia kJe ·rowca „Stara" 
03-9'1 IS wjeżdżając do bramy 
,p e>brą= il otwartymi drzw1a1m•i 
Zofi ę K. QPr:zęd'ZaJnfana 113). 
Pomocy uiclziielono j~ w P()!to­
towiu. 

.i Na Al. Koścli•usziki, przy 
ul. Mick ie·wi•cza Józ-e.fa M. 
(KO•Ssa.ka 2~) na sl<ou•te1k wy­
bceg.n i ęol·a na jezdin•ię, potrą­
cona "ostała bokioem samocho­
du. Z ogólnymi potluczen,i.ami 
pr zew ieziono ją do P<>gotow!a. 

.i Fraino1szek S. (Klasztor-
na 218), prze:h<>dząc n ieostroż­
n,e je zdn ię na ul. Zg!ersk1ej 
,p ot:ą:ony zos tał przez samo­
chód. Pomocy uct.z.ielono mu w 
Pogotow;u. 

.i W KlemkC>W1ie , pow Ło­
w icz wywrócnla s c ę do rowu 
przyczepa samochodu c iężaro­

wego wyładO'wa1na jajami. Stra­
ty wynoszą o•k. 20 tys. zł. 

.i W jednym z mieszikań 
d<>mu P'."2•Y ul. Jtlll:i.a•nowsk!ej 
za.pjili1l;i s i,ę ści·am•ka dz ' a~owa. 
We•;r;wan~ stra•żacy pożar sthu­
mm. 

.i Stodoła drewn iama, war­
tości 30 tys. z1 spa.lila się od 
wyladC>V\'18•n 'a a•tme>sfe•rycz,neigo 
we wsi Po·ciboles'ia;wice, pow. 
W'.eruszów. Wlaśckie~iką · była 
Lrena O. Qkl) 

POGOD" 
Dviś w Łodzi z,a •chm1u~zenie 

duże i e>k·re:sowe o.pady desz­
c:ziu ze śn1•eg!em i desz.czu. 
Tempera1tu,ra o·d O clio 7 st. c. 
Wiatry umia.rkowa:ne z kie­
runków zrnie·nnych. - Jutro na­
dal chłodno. 
Stońóe za·Jd':zi'.•e dzlś o godiz. 19 

a j-utro wze j<l'zie o 4.17. 
Lm!e•n;ny obcłtoda.ą Pa.weł i 

Waoler ia•. 

ITRESZCZENIS 

Kto Doradzi w wvborze 

Liceum czy technikum 7 
Przed kilke>ma dniami rozpoczęty się zapisy młodzieży do 

szkól średnich. Rodzice ósmoklasistów 1tanęli przed konie­
cznością dokonania ostatecznego - I dyskutowanego jut u.­
pewne wcześniej w re>dzinnym gronie - wyboru dalszego 
kierunku kształcenia dziiecka. Dla wielu rodziców podjęcie 
tej decyzji za, słabo jeazcze zdające sobie sprawę z wła­
snych zainteresowań. pe>ciechY. nie jest na pewno sprawą 
łatwą. Ce> dalej? Co będzie lepsze dlu Jurka czy MałgMi -
technikum, liceum czy też może zasadnicza szkoła zawodo­
wa dająca szybko ke>nkretny zawód? 

Takich, 1 tym pod<>bnych, ro­
dzicielskich wątpliwości można 
by tu przytoczyć więcej. Nie 
b rakuje jednak przypadków, 
kiedy to o wybe>rze określone­
gG typu s:<koły <lecydują przede 
wszystk im szczególne aspóracje 
r.·iektórych rndz!ców 1 środ<>­
wisk. 

Trudno się potem duiwić, że 
absolwenci techników wybie­
rają się n" muzykolog ię czy 
a.kadem!ę sztuk pi ęknych, lub 
że mierny Już w podstawówce 
i wepchn i ęty na siłę do liceum 
uczeń, brnie przez nie z tru­
dem. oblew. (mimo wysił·ków 
rodziny) egzamin r.a prawo lub 
oolon '.stykę i powstaje właści­
wie niczym - g <>rzko ran : ąc 
miłość własną i ambicję wysoko 
mierzących rndziców, ambicję 

Wcze>raj w sekretaciacle na· 
szej redakcji, na fundusz od­
budowy Zamku Królewskiego w 
w„rszawie wpłacili: ucznl<>wie 
Szkoły Podstawe>wej w Milesz­
kach, pe>w. Lódź, poczta Nowo­
solna oraz grone> nauczycłel„kie 

- 387 zł. Z Mileszek przyjecha-

Uniwersylel 
Warszawski 
informuje 

n ie zawsze, n iestety, pokrywa­
jącą się ze zdolnościami dzieci. 

Ale te zawody i porażki 
przychodzą d<>piere> po ukoń­
czeniu przez dziecko szkoły 
średn i ej, Na razie, u progu ko­
łejnego eta.pu edukacji, rzad­
ko bierze się je pe>d uwagę. 
Stąd też przeka.zywar.e 7,a na­
szym pośrednictwem apele do­
św!adczonych peda.gogów de> 
wszys.tkich rodźlców <> roz.ważne 
podejmowanie decyzji w tak 
istotnej dla d:lliecka sprawie, 
o wysłuchanie opinii szkoły, 
która chce i może udzi e!:ć ra­
dy n.a temat wyboru właściwe-
11<> kierunku przez absolwenta 
szkoły ood„t.awowej. Czy jed­
nak szkoły przygotowane są 
do udziela.r, ia tych rad py­
tają niektórzy rod'?Jice - czy 

la de> nas, dla dokonania tej 
wpłaty, delegacja uczennic I 
uczniów. Pracownicy Sądu Wo­
jewódzkiego I P<>wiate>wege> dla 
m. Lodzi (Plac· Dąbrowskiego 5) 
- 3.540 zł; pracownicy I De>mu 
Studeckiego Akademii Medycz­
nej (Lumumbv 11113) - 120 zł; 
członke>wle Sekcji Emerytów 
Związku Nauczycielstwa Pol­
skiego Lódź - Górna (Szczuciń­
ska 1) - 1.210 zł. 

Stan konta na naszej specjal- l 
nej książeczce PKO, na której 
gre>madzlmy wpłaty Czytelników 
osiągnął WCZC>l'aj 345.382,35 zł. 

(jp) 

bę<fzle to opinia '2! cat11 pewno­
ścią obiektywna i co przema_ 
w:a z.a skierowaniem mego 
dziecka właśnie do technikum, 
a nie do liceum lub odwrO't­
n ie? 

Problem kryteriów rozdziału 
absolwentów szkół podstawo­
wych do odpow'.ednlch dla nich 
typów uczelr.-i średnich to dla 
wielu rodziców problem bar­
d·zo istotny. 

W każdej s2lko!e, już od dłuż_ 
szego czasu, podc-zas Jekeji róż­
nYCh przedmiotów i gcxfzin wy­
chowawczych prowadzone są 
pogadanki na temat perspektyw 
zdobycia ciek.aweg 0 i pGtrzeb­
nego 7.awodu. W każdej szk<>le 
jes·t również r . .auczyciel tzw. pel­
nome>cnLk do spraw pre<>r '.en­
tacji zawod·<>wej (pe>zostający 
w kor.·takcie z poradnią wych.­
zawooową), d<> którego roo·zi­
ce mogą sie zwrócić PO radę 
i k·tóry może i pO'Win ien ud·zie­
Eć wszelkich wyjaśn i eń na te­
rn.at wyboru- takiej szk<>lY, któ­
ra na.jlepiej odpowiadałaby za­
interes<>Wa·niom, predyspe>zy­
cjom psychicznym, fizycznym i 
zdołności<>m dziecka. Wyj.aśnle_ 
ni• te są często bezwzglęoc·ie 
k<>n!eczne b<>wiem w wielu WY­
oadikach roo.zice mylnie okre­
ślają n.p. perspektywy roozwo­
je>we tych czy innyoh zawooów, 
nie wiedzą, że jak na ra.zie 
mamy Już dość (przynajmniej 
w Łoozi) techników elektror.oi­
ków. że n:e ma c<> !X'hać dzie­
cka do kia~ o specjalności ra­
d'.ow<>-tele<\vizyjnej itp. ltd. 

W wypadkach bardz,iej skom­
p! i•k<>wanych, n ie znajdując 
przeke>nywającej rady w szkole, 

'lub pragnąc p<>głębić jej opinię, 
re>"2 icP. mogą znaleźć pomoc w 
Okręg. Poradni WychO'Wawczo_ 
Zawodowej (ul. Moniuszki 4a). 

'Z całą pewr.ością ani roz.mo­
wa z na.uca.ycielem, ani w ra'Z:e 
potrzeby wizyta z dzieck iem w 
pe>radni nie zmusza rooziców 
efo bezkrytycznego przyjęcia 
.,cudzych r.a.d'' z.mniejsza 
tyhk·o możliwość pGdjęci.a nie­
właściwej decyzji, za którą .kie­
dyś zapłacić musi . licealista 
bez za.woou ozy tez kiepski lub 
niedo&zły technik. Sł, 

Uniwersytet Warszawski przyj­
mować będzie w roku bieżącym 
kandydatów na I rok stqp.iów 
pedagogiki: 

Przed batalią o indeksy 
1. na dzienne studia zawodo­

we (3-letnie) dla absolwentów 
szkól średnich, 

2, na zaoc:<ne studia ma~i­

sterskie (5-letnie) dla czynnych 
nauczycilel! i pracowników oś­

wiat<>~ych. 

Szczegółowe ln!-0rmacje w In­
stytucie Pedagogiki, Uniwersy­
tE1.t Warszawski, Krakowskie 
Przedmieście 26/28. 

Ja•k nas poim>form<>wano w 
Radz ie Uczelnfanej ZSP Uni­
werśytetu Łódzkie.go, iis~hie j'ą 
je~zcze . ;noi'Jiwości zą,p:.Su na 
kurs przy.gotC>Wawczy dla k.an­
dyda•tów na studia d-i:ienne. 
Za·jęcia iz m.a·tem.a.tyki, fizyki, 

chemii, geografii, bi0<logH i hi­
storii .prO'Wadzone będlt przez 
prac-O'wników mttrkowych i o­
beJrrui za.kres mat_erlału wyma­
gany p<>dczas eiuml•n6w 
wst<:"Pnych. Kurs rozpoczyna 
~ę już w t}"lll tygodniu 1 po-

ni 
zą 

trwa ok. 1,5 mlie.siąoea. Opła•t.a 
wyn e>si 300 zł. 
Jedne>eześnie dla osób stara­

jących się o przyj~c i e na stu­
d ia za<>czne i wieczor<>we o­
twe>rzo.ny ~ostał spe·cja·l·ny p1inkt 
j,lllf<>rmacyjony czy.nny co.d:oien­
nle prócz SO'bót w godz. 14-15. 
Wszyscy za·t nteresoowa.n.i zarów­
no • siprawą· -l<ll'~U • jaok •i warl.łn­
ków-. p·nzyjęć n.a st.udia dila pra­
cuJ11cych znddll więc szczegó­
łowe Informacje na 1e tematy 
w lokalu ZSP UL przy ul. ła­
rac:ta 1. (sł) 

Koniuszy l\lichalak pe>lnformował Intynie· 
ra Macieja Sławińsklege>, że kłusownik Ma· 
tas, który wyszedł właśnie z więzienia, od­
graża się, iż zemści się na Inżynierze za 
to, że przez niego powędrował za kratki. 
Sławiński, jadąc teraz motocyklem samot­
nie przez las, przypomniał · s<>bie to ostrze­
żenie - ale zaraz potem re>ześmlał się 
l dodał gazu, 

miękkie, wilgotne mchy. Z rzadka OOi!­
zwał się jakiś ptak i spłos.zony warko­
tem motoru odlatY'wa.ł w głąb gęstw.iny. 

Czer:-wony motocykl, ciągnący za sobą 

chmurę benzynowego dymu, był nie­
przyjemnym dysonansem na tle leśnego 
krajobrazu. 

Macdek przestał myfileć o Matasie. Im 
dalej zapuszczał się w las, tym bardziej 
rosła w nim tęsknota za Ha.nką. Nie 
kochał tej dziewczyny, ale podobała mu 
się. Nie był pewien, czy w ogóle jest 
zdolny do tak zwanej „wielkiej miłości". 

Miał na to zbyt trzeŹ'l?>'Y pogląd na spra­
wy tego świata. Kierował s.ię w życiu 
zawsze zimnym wyrachowanJem, nJgdy 
uczuc.iem. Dbał przede wszystkim o sie­
bie i o swoją karierę gotów był · zre­
zygnować z wielu rzeczy, albo iść po 
trupach, byle tylko osiągnąć zamie-rzony 
cel. Drwił z romantycznych uczuć i z 
sen.tymentalizmu. Tylko rzeczy konkret­
ne, tylko osiągnięcia materJalne, przed­
stawiały dla n iego wartość. Nie myślał 
oczY'wiście o tym, żeby się z Hrun.ką 

wiązać. To nie iinteres ożen.ić s-ię z cór­
ką gajowego. Zupełnie inne miał plany. 
Małżeństwo było dila niego awansem, 
musiało go podbudowywać, stwarzać no­
we możLiwości, poszerzać krąg stosun­
ków rodzinnych, towarzysk.ich, politycz­
nych, Przysz.ła żona, w jego pojęc.iu, po­
winna inu dopomóc do , pięcia się w gó­
rę po sz.czeblach d1rabiny społ~znej, Te­
raz będz.i·e jeździł na konkucsy uig.ra-

nic7Jlle, zdobędzie sławę f popularno.ść. 
Zaczną o nim pisać, mówić, p<>jawią się 
w pra$ie jego zdjęcia z konJem i bez 
kon~a. Stanie się kimś. A potem„. Po­
tem z06ltanie dY'rektorem stadni.ny, a mo­
że dyrektorem centrali eksportowej. Ca­
łymq miesiącami będzie siedział za gra­
nicą. Może kiedyś pójdzie jeszcze wyżej. 
Może zostanJe minrlstrem. Za.pisał się do 
partii. WS1!:ystk~e stanow.iska stoją przed 
nim otworem. Jest sprytny, ·intelige.ntny, 
umie zręcznie lawirować, umie wyczuć 
kooiunkturę. Niepotrzebne tylko te kom­
plikacje z tą cholerną dJil'ektorową. Nie 
może przecież zaangaiżować się z ndą. 
Kuczewski chłopina pocz.cJwy, ale jeśli 

chodzi o żonę„. Nie, tego by mu nie da­
rował. Już by znalazł sposób, żeby go 
zrobić na szaro. A może by babce jakie­
goś innego faceta podstawić? Ale kogo? 
Na byle ofermę nie poleci. A tu w po­
bliżu n.ie ma nikogo odpowiiedniego. 
Psiakrew. 

• • • 
Było to przed dziewięcioma miesiąca­

mi. Maciek, pod pretekstem przejecha­
nia nowo kupionego ogiera, zapuścił się 
w kolorowy, je&ienny las. Miał ochotę 
odwiedzić córkę gajowego, k,tóra mu od 
dawna jl.\Ż wpadła w oko. Za.raz za du­
żą porębą na.krył Matasa w momencie, 
gdy ten zakładał wnyki. Doszło do bój­
ki. Maciek okazał się zwi1nniej~zy i szyb­
szy od przysadzistego chłopa. Ogłuszył 
kłusownjka udefzeniem w szczękę, zwią­
zał mu ręce jego własnym sznurem j 

odstawił na posterunek MO. Matas, ze 
względu na - dotychczasową nrl ekaralność, 

dostał ·stosunkowo niewielki wyrok, 
osiem miesięcy więzienia bez zawie5ze­
nia. 

Las potężn.iał. Wysokli zagajnik ustą­
pił teraz miejsca ogromnym sosnom. 
Powiało chłodem i żywicznym aroma­
tem. Wąs.ka ścieżka przeobraziła się w 
zieloną drogę, wwłuż której rosły kol­
czaste krzaki jeżyn i dzikich maJi,n, W 
wykrotach I zagłębieniach przysiadły 

Gajówka, jak to _ g_a.jówlka. s-tała pod 
lasem, a raczej na skraju lasu, osłonię­
ta drzewami. Przed <kewnianym, zbrą­

zowiałym od deszczów i. śniegów, dom­
kiem rosły .koiforowe malwy i drobniej­
sze k•w,iaty. Pachnfało koprem i miętą. 
Po niewiielk.im podwórku uwijał s·ię mię­

dzy kuram•i mały czarny piwek z kny­
wym.i la.parni i zakręconym w korko­
ciąg ogonem. 

Posłyszaws.zy. war\s:ot mo•toru, Hanka 
wyjrzała przez okno, a potem pośpiesz­

nie wybiegła ' do 'filit ki. Była · zgra·bna, 
doość mocno zbudowana. · Oczy miała 
ciemne, włosy kaszta.nowe, krótko o­
strzyżone, N ooek nieduliy, leciutko za­
darty nadawał twarzy wyra;r, wesołego 

zaciekaw.ieruia. Na O'palonych policz.kach 
pojawH się mocny rumieniec, wyiwołany 
wzruszeniem. 

- Maciek! Nareszci~! Nie mogłam się 
już ciebie doczekać. Dlaczego się nie po­
kazywałeś ••yle ·C!Zasu? - Zarzuciła mu 
ręce na szyję. 

(9) {Dalszy ciąg naS<tą:pi) 

- SRODA - 28 KWIETNIA 
PROGRAM 1 

lb.oo Wi.a.d. io.05 „Biedni lu­
dzie" - oc:1.c. 10.25 Muzyk.a kla­
syc:ma. u.oo Muzyka w plene­
rze. 11.30 Dedykujemy II zmia_ 
nie. 11.45 Pub!icystyka między­
n.arooowa. 12.05 z kraju i ze 
świata. 12.25 Melodie i rytmy. 
12.45 Rolniczy kwadrar.s. 13.00 
„Księżycowa wędrówka" 
słuch. 13.20 Swojskie melodie. 
13.40 Więcej, lep iej tani ej. 14.00 
Rep. lit. ·„ostatni .antykwa­
riusz". H.20 „Wielcy a·rtyści 
współczesnych scen operowych". 
15.00 Wiad. 15.05 G<>dzina dla 
c!Ziewoząt i chłopców. 16.00 
Wlad. 16.05 Alfa I Omega, 16.30 
Popołudnie z młodością. 18.50 
Muzyka i „ ktualności. 19.15 Opi­
nia konsumenta. 19.20 Dobry 
wieczór, zaczyr.amy, 19.30 Kon­
cert chopin<>wski. 20.00 Dziennik. 
20.30 Melodie Paryża. 20.45 Kro­
nika sportowa. 21.00 Ze wsi ; o 
wsi. 21.20 Rozmowy o wych<>­
waniu. 2l.3o Kalejd<>skop kul_ 
t1Uralny. 22.00 Koncert. 22.20 
„Różnym głosem". 22.40 „Taniec 
i piosenka". 23.00 II wydanie 
dzienr.ika. 23.10 Koresp<>ndencja 
z zag.r.anicy. 23.15 „Po raz pierw­
szy na antein ie". 24 .00 Wiad. 

PROGRAM Il 
9.30 Wiad. 9.35 Zielone sygna­

ły. 9.50 Pieśni i tańce r<>syj-
9k·iej ziemi. 10.10 Sko-czne me­
JC>die. 10.25 R<>zmai.tości l iterac­
ko-muzyc2lne. 11.25 I. J. Pade_ 
rewski Sonata fGrtep. es­
moll op. 21. 12.05 z kraju l ze 
świata . 12.25 A. Viv.al,di - Kon­
cert. 12.40 Komur.-ika•ty. 12.45 
Łód1zk ioe Shlva Rer·um. 13.00 „Ca 
lendarium kultury muzycznej". 
13.łO „Kunenie Czesława Pał­
ka" - OJ>OW. 14.00 Wi.ad. 14.05 
„Czego chętnie słuchamy". 14.45 
Błękitna sztafet.a. 15.00 B. Sme­
tana - Uwertura. 15.10 Pieśni 
St. Moniuszki. 15.40 Pieśni i 
tańce. 16.00 w ;ad. 16.05 „Orne_ 
ga" faworytka mł<>dz!eży 
wegierskiej. 16.45 AktuaJ.ności 
tódz,kie. 17 .OO Aud. dla dzieci. 
17.15 Ml<>dzi muzycy przed mi­
krof<>nem. 17.30 Rep. pt. „Ma­
tura". 17.45 „Gwia'Zdy i gwiaz­
dorzy" - k<>ncert, lB.20 Sor:da. 
19.00 Echa dnia. 19.15 Lekcja 
1ęz. franc. 19.31 „DisneyJ.and" -
słuch. 20.31 Fel, muzyczny. 21.00 
Tra·nsm. z Paryża kO'Ilcertu 
1 ymf<>n. 21.45 z k·raju I ze świa­
ta. 22.05 D. c. koncertu. 22.30 
Wiad. spo.rt, 22.46 W!eczorny 
relaks. 23.15 Uniw<>rsytet radio­
wy. 23.25 Taneczne pas. 23.50 
Wiad. 

PROGRAM Ul 
12.05 Z kraju i ze świata, 12.25 

Koncert. 13.00 Na ke>sz,allńskieJ 
.anten:ie. 15.00 Cena pięćdziesię­
ciogrnszÓWki gawęda. 15.t.o 
„Mister Warszawy" - .piosenki. 
15.30 Ekspresem przez śwl~t. 
15.35 N + T - czyli nowe>eze_ 
~npść i technilka. 15.50 10 laot 
bosaa r_oyy. 16.15 Pios~n·karski 

Skaldowie 
owacyjnie przyjęci 
w Moskwie 
w reprezentacyjnym kinote­

atrze „Ol<otiabr" w Alei Kal!Lnl· 
na odlbyila się moSklieiw&ka pre­
miera pr01gramiu. „.Skaldów'' -
;póki 1udzie si ę ke>chadą", który 

;,:... języ.ku r0111yj&knm otrzymał na 
zwę „Ludi lubicie d.rUg druga". 
Przez trzy godziny publiczność 
stolicy Kraju Rad oklaskiwała 
Jerzego Mich<>tka (reżyser, sce­
narzysta, konferansjer I piosen­
karz), „Skaldów", Lucję Prus, 
Mariannę Wróblewską oraz trio 
wokalne: Z<>fię P<>borce, Kry­
stynę Prońko I Elżbietę Lin­
kowską. Artyści musieli wielo­
krotnie b isować. Na k<>nlec 
zgotowano wielką owację wszy­
stkim wykonawcom. Najwięcej 
braw otrzymał ke>mpozyt<>r pic_ 
senek, Andrzej Zielińsk!. 

WFO-informuie 
W związk.u ' z notatką pt. 

„ Gawęda o · blt·wie o Monte 
Cassino" zamieszczoną w nu~ 
merze 98 ,„DL", z dnia 27 bm., 
-uprzejmie prosimy o poinfor­
mowanie, że zdjęcia do filmu 
pt. „Melchior Wańkowicz 
opowi eść o bitwie pod Monte 
cassi.no'' realizowanego w 
WFO dla TV przez reż. Jerze­
ge> Passendorfera, wykonali 
dwaj samodzielni operatony: 

JJa.nusz Czecz i Mieczysław 
"81Vogt. 

Po długiej cborobie zmarł 

mój najdr.oższy Mąż i najwier 
niejazy Przyjaciel . 

JAKUB 
OGOLNIK 

Pog-rzeb odbędzie się dnia 
30 kwietnia 1971 r. (piątek) o 
godz. 1ł na Cmentarzu żydow­
skim, o czym zawiadamiają 

pogrążeni w żałobie 

ŻONA i PRZEBYWAJĄCY 
ZA GRANICĄ SIOSTRA 

I BRAT 

-- = -- --- -: = --::. = ·- -­- -- -
Informator. 16.45 Nasz rok 71. 
17.00 Ekspresem przez świat. 
17.05 Quodlibet. 17.30 „Trędowa­
ta" - odc. 17.40 Przebój za 
przebojem. 18.10 Herbatka pr:ey 
samowarze. 18.30 Ekspresem 
przez świat. 18.35 Mój magne­
tofon. 19.00 „Beniowski" - odc. 
19.30 Muzyczna c<>rrida, 19.45 
Polityka cfla wszystkich. 20.00 
Reminiscencje muzyczne - „Sa­
bat cz.a.rownic". 20.45 TeaotrzY'k 
„Zielone Oko" - „srghetti" -
słuch. 21.10 Rytm pi<>senka. 
21.30 Pod Kurzą Stopką, 21.50 
K. Kurpiński - „Zabobon czy­
li kr.a•kowiacy I górale''. 22.00 
Faokty dr.la. 22.08 Gwiazda sied­
miu wieczorów - Łucja Prus. 
22.15 Trzy kW.adranse jazzu. 23.00 
Swoje ulubione wiersze recy­
tuje R. Bacciarelli. 23.05 Mu­
zyka n<>cą. 

TELEWIZJA 
PROGRAM I 

8.46 „KrUiPp l Kra>Use" 
tilm fab. pr-od. NRD (cz, .IJI) 
(W). 9.55 H istor ia - Wielki 
P roleta1r ia.t (W). 10.55 F LzY'ka 
Si1nilk s.p.a.l,inowy (W). 12.45 Wy­
b ieramy zawód (z Katow i•c). 
15.00 ·Program spec~alny dla 
<kużyn Ziwi ąiZlku Har ce•rst wa 
Polskiego CW). 15.~ Po1itechni­
ka TV: Matematy1ka - lwrs 
;przygotowa•wicz-y - Przelkszital­
cenia prze&tr'leni (z Wroc.ia­
w ia.). 15.~5 Po1ite\!hnilka TV: 
M.atematylka - kurs przygoto­
wawczy - Bryły (z Wroelaw:.S). 
16.30 Dv!-en.n.i·k (W). 16.40 Dla 
młodych wido:i,ów: „Tlnzy pst«"e 
prze1piórzyce" - z cY'klu: Te­
Jewlimja i ty (W). 117.10 PKF 
(W). 17.20 Magazy•n ITP (W) . 
17.35 11 0d1n()IWa miasta" . - pro„ 
g•ram pll!bl. (oz Łodzi). 18.00 

Gr ;Wlko" - nowela f ilmowa 
prod. r.adz. (W). 18.2:5 Wiadomo­
śeoi dnia (L). !8.40 z · cyklu: 
W ielcy znani i nie:zina.ni 11 Com 
soo 'e włożył, to wy.peł·n i!em" 
('Samuel Bo-g;um!~ L i•nde) (W). 
19.20 Doobra•noc - Zacza !'owany 
e>łówe1k (W). 19.30 Dzien,n.ilk (W}. 
20.0() „Krupp i Krau.se" - film 
fa,bu['all'ny prod. NRD (cz. III) 
(W). 21.05 „$wiia.toW'i<l" (W) , 
31.~5 „Forma i treść" . - XXIV 
pr<>giram 'l cy'kllu: „Słuchamy i 
paMzyimy" ('z Katowic). 22.45 
Dziennik (W}. 2(1 .05 P<>Htechni­
ka TV: Matema.ty1ka 6powtó­
rzen.ie z Wrocłaiwia). 23.40 Po· 
litechn.\ika TV: Matematyka 
(tpowtóm.e·nie z Wroclawi.a). 

PROGRAM Il 
117.30 Wailter a•nd Co11nle (il3) 

,powtórze,nie klllrsu jęz. an·g. 
IS.OO Nasi współcześni „Dwie 
O!"kliestry" - repe>rtaż. 18.45 
Na,j1W'ii:!k8z.e odkrycia geolog:cz­
ne 2>5-.lecia z cyik·l!u: „Człow;ek 
a świ•at współc·r,esny. 19.20 
D01bra1noc. 19.30 Dzie.nndik. 
20.05 „Almeryj)<amde o so·bie" -
proogr'am sat. 211.~ 5 Nasze recen- , 
2lje. 211.30 „Bł~kliit.ny pakó,J" -:­
pol.!llki. ! il\m TV. 2'.1. .00 1.4 god1'l­
ny, :1>2.111 En fra,ncais t21) -
klurs języika !•t'8•nC. 22.łO Kino 
Weirs-ji Oryigimalnej film 
prod. fra•n.c. ~Les illusioon.s per~ 
cli~"' (cz. VI), 

Dr ZBIGNIEWOWI GLINCE 
wyrazy głębokiego współczu­

cia z powodu zgonu 

OJCA 

składają: 

KOLEŻANKI I KOLEDZY 
se SZPITALA im. J. BA­

BIRSKIEGO w LODZI 

Dnia 26 kwietnia 1911 re>ku, 
po długich i bardzo ci,ężkich 
cierpieniach zmarł móJ naj­
drcnszy Mąż 

S. t P. 

KAZIMIERZ 
SOBCZVKIEWICZ 

Po mszy świętej, która od­
będzie się dnia 29 kwietnia br. 
o godz. 15,30 w kościele św. 
Kazimierza, nastąpi przewie­
zienie z·wtok na cmentarz 
rzym.-kat. na Dolach od ul. 
Wojska Polskieg<>. O smut­
nych tych obrzędach zawia­
damia pełna bólu i rozpaczy 

ŻONA z NAJBLIŻSZĄ 
RODZINĄ 

Kol. mgr inż. ZYGMUNTO­
WI KAMIRSKIEMU wyrazy 
głębokiego współczucia z po­
wodu zgonu 

ŻONY 

składają: 

DYREKCJA, RADA ZA­
KŁADOWA, PODSTAWO­
WA ORGANIZACJA PAR­
TYJNA, KOLEŻANKI i 
KOLEDZY z BIURA PRO­
JEKTOWANIA ZAKLA­
D0W WLOKIENNICZYCH 

w LODZI 
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